Prenumerata miesięcznie w Łodzi mk. 7,000 
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Odnoszenie do domu 500 mk. miesięcznie. 


„Głos Polski“ łącznie z 


wraz z odnoszeniem 14.000 mk. miesięcznie. 


Dziś premiera! 


Pathe-Jerm 


Wczorajsze obrady sejm 


Wrażenia ogólne. 

—0— i 
Na wczorajszem posiedzeniu 
izba rozpoczęła serję obrad, po- 
święconych sanacji finansów. Na 
pierwszy ogień poszła nowela do 
ustawy o gpodalku dochodowym, 
przy której nie rozwinęły się je- 
szcze wszystkie namiętności i sprze- 
czności interesów, które ujawnią 


sięrprzy dalszych projektach sana- |P 


cyjnych. Tylko skromna grupka 
chadecji, pod kierunkiem posła 
Kwiatkowskiego, próbowała ode- 
słać do komisji cały projekt, ale 
„Chjena* in corpore nie miała 
czelności do poparcia tego wnio- 
sku. Usława w dwuch czytaniach 
została uchwalona. 

Należy jeszcze zwrócić uwagę 
a przemówienie posła Królikow- 
skiego., Po raz pierwszy na tryby- 
nie zjawił się ten leader komuni- 
stów. Posłowie ze wszystkich ław 
pośpieszyli, by usłyszeć jego mowę 
dziewiczą. Spotkał ich zawód, p. 
Królikowski wprawdzie jest lep- 
szym mówcą od p. Łańcuckiego, 
ale nic specjalnie uderzającego nie 
powiedział, wezwał tylko do uwo|- 
nienia klasy robotniczej od wszel- 


kich podatków, bo, jak mówił, 
państwo klasowe powinno się u-j 


trzymywać z podatków klas posia-: 
dających, Pos. Lieberman, kiedy 
domagał się uwolnienia p. Króli-| 
kowskiego z więzienia, miał zupeł- 
ną rację. P. Królikowskiego sejm 
zniesie równie łatwo, jak znosił 
p. Łańcuckiege, St. Gr. 
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INTERPELACJA ZWIAZKU 
LUDOWO-NARODOWEGO, 


WARSZAWA, 27 lutego. (AW). 
Związek ludowa-uarodowy zgłosił 


PBL RANAN mtz Kl Ogłoszenia: I str. i w tekście1O0O mik. (5 szpalt 
„Kraju „ T300} Cena 500 mrk.h| mes: "Nekrologi | 600 8", 
„ ža gran, 10.000 |$ Redakcja i Administracja $ 405650. Jeyezaiie BR =. 5 00 » 8 5 


»řurjierem Wiecz.* 


Dziś prem 


Ostatnia nowość wytwórni 


oljefi w Paryżu! 


Łódź, Piotrkowska nr. 106. 
Telefony: Redakcji nr. 19-71, |Î 
Administr. 199, 


jera! 


333 


Nocny — 799. W 


Niezrównani 


i lj 
R! 


J' 


| 


+ 


—— —-- 


Ogłoszenia zaręczynowe i zaślubinowe 50.000 mr . 
Ośloszenia zamiciscowe obliczane są © 50 procent, 
zaś firm zagranicznych © 100 procent drożej. 


demko 


w najnowszej swej kreacji w $-cio akiowym 
obrzzie ma tie życia arystokracji francuskiej, 
pełnym pogody i uroku p. t 


kara 


Rzecz dzieje się w Paryżu i najpiękniej- 
szych miejscowościach Francji. 


jalu 


Zmiany w ustawie o podatku dochodowym. 


Na 17-tem posiedzeniu sejmu po|stawę obliczeń odnośnych przyję- dzieje, przywiązywane 
interpelacji i spraw|to ceny hurtowe, notowane przez 1920 do wprowadzenia podatku 


załatwieniu 


w roku 


formalnych odesłano w  pierw-|główyy urząd statystyczny, Przy dochodowego, gie ziściły się i dziś 


szem czytaniu do komisji admini- 
stracyjnej ustawę o obowiązku 
meldunkowym, do komisii budże- 
towej następujące ustawy: 

1)0 kredycie skarbu państwa w 
POK. K PŹ 
z a emisji banknotów w 


3) 0 wypuszczeniu pięcioprocen 
towych złotych bonów skarbo- 
wych. 


Do komisji prawniczej odesłano] "Wnioski mniejszości opiewają: 
projekt ustawy o karach za prze-, ny 
połsko-nie-|na, aby kwoty dochodu*wolnego wych i stał się źródłem krzywdy. 


kroczenie przepisów 


pcdatku z poborów służbowych I mamy ustawę raczej o 'uldze w 
pracy najemnej wskaźnik ustala tym podatku dla ogółu ludności. — 
się w oktesach kwartalnych. Da- Doktrynerska polityka w tei usta- 
lej komisja przyjęła rezolucię,jwie zbankrutowała. - Ludność nie 
wzywającą ministra skarbu do u-jumio wypełniać formularzy, bo 
dzielenia urzędom skarbowym iń-|znaczna jej część nie umie nawet 
strukcji, aby ściśle stosowały po-|czytać i ciężar wymiaru „spadł na 
stanowienia ustawy, w myśl któ-ji władze skarbowe, źle zorganizo- 
rych podstawą „do obliczenia do-|wane, tieudolne i niewyszkolone. 
chodu jest zeznanie płatnika I u-| W ten sposób podatek ten nabrał 
dzielone przez niego wyłaśnienia.i raczej cech podatku przychodo- 
|wego, wymierzonego na podsta- 
Pierwszy wniosek posła Farbstei-| wach illuzorycznych, przypadko- 


mieckiej konwencji górnośląskiej. | od podatku podniesiono ze 160 tys. Ofiarą stali Się nie płatnicy bogat- 
Przystąpiono do sprawozdania|mk. do trzech zamiast do dwuch;si, a więc inteligentn, lecz war- 


komisji skarbowej o nowel: do u- 
siawy o podatku dochodowym. ` 

Referował poseł Byrka (P.S.L.). 
Nowela wprowadża między inne- 
mi następujące zmiany: Podnie- 
siono kwotę dochodów wolnych 
od podatków ze 180 tysiecy da 
dwuch milionów. Rozszerzono za- 
kres podatków  niepotrącanvch 
przy obliczaniu dochodów ną po- 
datek od wzbogacenia się, oraz na 
daninę państwową. Dalej nowela 
zrywa z dotychczasowem onodat- 
kowariem dochodów z akcii i p- 
pierów dywidendowych. Nasten- 
nie dostosowuje wysokość tantie- 
my do zmian warunków życia i 
podatek z tantjemy wprowadza 
wówczas, gdy tartiema przekra- 
cza sumę 200 tys. mk. Następnie 
zrosi subkomisje szacunkowe, któ 
re w większości gmin nie ukon- 
stvfuowały się. Następnie znosi 
przepis, że sprzeciw przewodni- 
czącego komisji wstrzymuje obg- 
wiązek płatnika do zapłaty podat- 


ku nawęt w tej części, która nielnosił 7 miljonów mk. Wychodząc 


była zakwestjonowana. Następnie 


ułatwia płacen'e podatków przez; 


wprowadzenie pośrednictwa P. K. 
O. Dalsze artykuły ustalają stan 
dochodów pracy 
płacy. Chodzi o to, aby skarb wo- 


zarobkowej ij szyć do 59 proc. 


milionów mk. jak proponuje komi-|stwy naiuboższe i najciemniejsze. 
sja. Nastepnie wniosek drugi pos-; Ustawa obecna jest próbą nawro- 
ła Kwiatkowskiego domaga się,| tu, Chce zwężyć koło podatników 
aby tę sama sumę obniżyć do jed-|| zredukować znaczenie tego no- 
nego miliona marek, a skalę no-idatku w nowym systemie podat- 
datku wyznaczyć w ten sposób,|kowym. Zaimujemry wobec tel us- 
aby przy dochodzie 115 milionów |tawy stanowisko przychvlne, z 
stopień procentowy wynosił 40|tegó fednak nie wynika, abyśmy 
procent, a nie 25 procent, jak prze |schodzii z epozycyinego stanowi. 
widuje nowela. ska wobec teraźnieiszego rządu. 
Referent w imieniu komisji sprze| Poprawka . załoszona przez 
ciwia się tym poprawkom. „ |lmówcę do art. 25 polega na tem. 
Poseł Kwiatkowski (chrz. dem.)|że od 1 kwietnia r. b. nie będzie 
zgłosił poprawkę do noweli, a mia|pobierany podatek od pięciu naj- 
nowicie: do art. l-fo przytoczoną |niższych skal dochodu, a zatem 
powyżej i do art. 20-go (o wvso-|nie będą go płacić ludzie z docho- 
kości dochodów i potrąceniach),| dów miesiecznych, mniejszych niż 
żeby pięć pierwszych skal skre-|600 tys. mk. : 
ślić zupełnie, to zn.. aby robotni-| Art. 21 nrzewiduje. że jeżeli 
cv i urzednicy płacili podatek od;ktoś nie zanłaci całeze przypada- 
7 milionów dochodu w tym roku,| jącego odeń podatku w terminie, 
a zarazem także. aby przy fundo-|to wpłaca resztę 1 listopada we- 
wialu dochodów obniżyć 'skalel dłuy mnożnika,  wvrażaiacego 
do lednego miliona w roku zesz-| przeciętny wzrost cen hurtowych 
tym, gdyż wtenczas dochód ten| w pierwszej nołowie roku podat- 
przeliczony na dochód ohecny wy|kowezo w norównaniu z przecię- 
tną cena roku ponrzedniezo. Mów 
ca. stawia poprawkę, ażeby mno- 
żnik ten wvrażał stosunek cen w 
miesiacu czerwcu roku podątko- 
wezodo cen srudniowych roku 
ubiegłego. Wreszcie mówca przy- 
pomina, że poetawił wniosek, któ- 
skarbowo-budżetowa 


z założenia, że należy rozszerzyć 
koło podatników. mówca stawia 
do art. 6-go wniosek, aby skalę od 
naiwyższych dochodów podwyż- 


Pose! Chądzyński zapropono- 


Z A 


Nm O z r 


woławcze funkcjonują zbyt powo 
li i nie moga sprostać zadaniom. 

W toku dalszej dyskusii głos za 
bierali p.p. Farbstajn Kiernik Kiat 
kowski i Pączek, zgłaszająć no= 
prawki i zmiany do poszczegól- , 
nych artykułów. 


Następnie izba odrzuciła wnio- . ' 


sek pos. Kwiatkowskiego o odesła 
nia ustawy do komisji, wobec cze- 
gô dyskusja toczyła się dalej: 

Przemawiali posłowie: Pączek, 
Ramocki, oraz więeminister skar= 
bu Markowski, który bvł zdania, 
że niesłusznem jest rozpoczyna“ 
nie reform podatkowych od podae 
tku dochodowego i oświadczył 
sie miedzy innymi przeciwko 
zwolnieniu od 1 kwietnia od po= 
datku dochodowego pięciu pierw= 
szych kategorii płatników, uwa: 
Żaiąc to za znaczny uszczerbek 
dla skarbu. 

Przemawiał jeszcze referent 
nos. Bvrka. zestawiając wszyste 
kie zełoszonć poprawki i zaimu- 
iąc odpowiednie wobec nich stano 
wisko. ~ : 

W głosowaniu przyleto, jake 
nowy artykuł na propozvcię pos. 
Kiernika, ażebv przy obliczaniu 
ogólnego dochodu w gospodar» 
stwąch rolnych. mniejszych. sni- 
żeli 16 hekt, przymowano tio 
chód w wysokości. nie nrzekra» 
czaiaceł dwuch centnarów Żvta 
z morgi grynt po cenach przecie” 
tnych w 22 roku. 

Przvieto dalej poprawkę w di- 
chu zgłaszanych poprawek pos. 
Paczka i Kwiatkowskiego, a mia= 
nowicie. ażeby od 1 kwietnia r. b. 
nis nłaciło pierwszych pięć kate» 
gorii nlatników. których dochód 
roczny last mulejszy obecnie od 8 
milionów mk. rocznie, 

Wreszcie ną wniosek pos. Pu- 
ka nodniesion» skale podatku dos 
chaodowego od dochodów osób A= 
zycznych lepadków mnieobłetvch, 

W snrawie zezwolenia gminie 
miasta Lwowa na zaciągniecie za 


dziś do laski merszałkowskiej in-| pęc spadku marki nie pomosi? strat| wał poprawkę da art. 25-go, żeby 
ternelację, tyczącą się wiadomości, ną skutek onóśnienia wnoszenia | od I-go kwietnia uwolnić ed po- 
podanej przez „Posener Tageblatt", | podatku. Minister proporowsłj datki nie dwa, lerz nięć najniż- 
w której dziennik ten komunikuje, | wziąć za wskaźnik cenę żyta. —|szych stopni dochodów, t. j. aby nt kc 
że poselstwo niemieckie w War-| Komisja skarbu uważała ten wska |podatek zaczynał się dopiere po-| wiązującej ustaww, które nakazu- | wel nos. Głabiński 'ośwładczył się 
wie zebrała ].870 miljonów mik. | énik z% nieodpowieduj, | w myśl! wyżej 600 tys. mk. ią liczyć slę przedewszystkiem z | za udzieleniem pożyczki. Ustawę 

| Poseł Gościcki podnosi, że ta-lz zeznaniakii płatnika. Komisje od przyjęto w drugiem ozytaniu. 


ry kom'sja y a 
przyjęła, wzywający ministra |noreczeniem naństwa nożyczki 
skarbu. aby władze skarbowe ści- | 120 milj. mk. na celę rrzebrukowa 


Gle stosowały 'artykułv dziś obo- | nia ulic referent komisii. budżeto= 


mieszkańców zagłębia Ruhry. | wniosku posła Diamauda za pad 


GŁOS POLSKI 


Wnioski nagłe. 


Wśród wniosków wpłynał mię- stwo złaczyło sie z maclstratami 


dzv innymi nastepujace: 

Pos. Prazera w sprawie wniesie 

mia przez rzad projektu ustawy © 
unosażeniu funkcjonariuszy pań- 
stwoawych. 
4% Wnłosek nos. Langera o zalicze- 
nie wolnej wszechniow Warszaw” 
skiej do rzedu szkół akademi- 
ekish. - 

Pozatem od rzadu wpłyna! wnia 
tek nagłe w snrawie wymiany O- 
dësh wiedzy Polska. Rosta a krai- 
Ima. Marszałek zaznaczył. że ze 
*«©zyledu na nacłość sprawy doni- 
cza wyjatkowo. ażeby sprawę 
Głe odesłano w nierwszem czyta- 
“Hit do komisii prawniczej. 

Nastepnie nos, Daszvński moty- 
Rwawat naełość swego wniosku w 
sbrawłe drożyzav. stwierdzając, 
%e skutkiem drożyzny nienokńj 
powszechny osarnał wszystkie 
watrstsry ludności miast I osad fa- 
brycznych. Środkami w wisk- 


. Epym styln nrzaciwko tern cz Se= 
hoznośre- | bezpośredniego, obowiazywał Ko- | ku podziału odcinka zachodnio 


Jki=octr. kentyngant 1 
nia nomac nlanieżna prństwa, — 
MWezvstkie te trzy środki wvnró- 
bowano w czasie woiny, O pierw 
Szym nie można dziś myśleć 7 no- 
wadaw nolltycznych | społecz 
nych, uchwalenie zaś kontyngentu 
a przednowku byłoby tylko iro- 
'mia. Porostata wiec metew pomne 
państwa. Idzie o to, ażeby pań- 


Obrady Komisji sejmowych. poczyna 


;;Chjena* w wojnie z Francją. 


„ Sejmowa komisja do spraw za- 
granicznych wysłuchała referatu 
delegata polskiego do ligi narodów 
prof. Aszkenazego. który przed- 
stawił historyczny przebieg zatar 
gü polsko-litewskiego. Mówca dał 
anere pasa granicznego, przed- 
sfawlaląc sprawe likwidacji tego 
pasa na sesjach ligi narodów w 
styczniu i maju roku ubiecłeso i 
przedstawiając zaciętą walkę, li- 
fwinów, występujących nrzeciw= 
Ko zniesieniu pasa neutralnego. — 
Prof. Aszkenazy scharakteryzo- 
wał sprawe uznania Litwy „de iu- 
se” | wskazał na przebieg sprawy 
ochrony mniejszości polskiej w 
Kowieńszczyźnie. Następnie 
przedstawił kroki rządu litewskie- 

do postawienia Polski w stan 
oskarżenia. 


lé Minister Skrzyński zakomunika 
„wał komisji treść noty mocarstw 
sprzymierzonych w sprawie Kłaj- 
pedy, zwracając szczególną uwa- 
ge na art. 3, oraz na art, 6. Nastę- 
pnie minister mówił o okoliczno- 
Kcjach, towarzyszących wyiazdo- 

A delegata polskiego z Kłafpedw. 

inister zaznaczył, że w kwestii 
snoru nolsko-litewskiego stanowi 
sko mocarstw sprzymierzonych 
wrsłedem Polski nie jest zbvt ła- 
ñe, chociażby ze wzgledu na do- 
tychczasowa taktyke. stosowaną 
dó Litwv. Rząd polski, mówił mi- 
mister, stoi na stanowisku dopomi- 
fania ste o uzysk. praw równvch 
Litwtie w zakresie korzvstanid z 
fortu w Kłajnedzie j żeglugi na 
Niemnie. - 


„Po przemówieniach prof. Asz- 
Kenazego i min. Skrzyńskiezo wy 
wiazała sie dyskusja, w której 
zabierali głos poslowie Kozicki, 
Frdman. Seyda Harnsiewicz i 
Perl. Min. Skrzyński i prof. Asz- 
kenązy udzielali wviaśnień na py- 
tania poszczególnych posłów. pod 
kreślajac nokolowe tendencie rza- 
du nolskłero nrzy rozstrzyznieciu 
sprawv Kłajpedy i sprawy pasa 
neutralnego. 


"WARSZAWA, 27 lutego. (Tele- 
fonem), Na wczorajszem posie- 
dzeniu komisii do spraw zagran. 


konneratywami. Konnerstvwv 
„zasłużyły na zantanie snpołeczeń- 
jstwa, mavcistraty zaś stoją pod 


WARSZAWA, 27 lutego. (AW). 
Na dzisiejszem posiedzeniu sej- 
mowej komisji spraw zagranicz 


[perayu samorządu i seimu. Koo- 


peratywy i magistraty moga. sie 
zdobyć ma to, ażebv rozwiązać 
ihroblem drożyzny. Chodz! o wv- 
igywłenie czterech wilionów Midzi 
ly mónetach wy nuaicieższym czasie 


nych omawiano sprawy polsko- 
litewskie. 

Delegat Aszkenazy przedstawił 
historyczny rzut oka na rozwój 
sporu polsko-litewskiego, Z ostat- 


|erzedwinsennym. Anglia krai nai- 
| wiekszego snokoju spolecznego, 
Ipłaciła przez dwa lata z rzedu na 
ten cel sumy, wobec których nasz 
| bndżet naństwa iest znikawo ma- 
itv. Państwo anrielskie dba o to, 
|ażebv rasa iero pracowników nie, Hadze albo arbitrażowi. 

wyzineła i ażeby spokój nie został Delegacia polska żadała nodzia- 
zakłócony z przyczyn kapitalistv=|łu na warunkach, że podział be- 
czno-ekonomicznvch. Nie chcemy dzie uwzęledniał etnograficzne wa 
|zapómnsi, a żadamy tylko, ażeby ! runki pasa neutralnego, że pas bę- 
rząd połączvł się z marietratamil dzie podzielony mniej więcej na 
kooperatrwami. Chodzi o to, aże- | połowę i że kolej Grodno — Wilno 
bv majacy być rvchwalony noda- będzie zasłonięta pasem -ziemi, 
tek obrotowy. którw bezsprzecz* szerokim conajmniej na 4 kilome- 
nie bedzie miał charakter podatku try, Żądania potskie szły w kiorun 


niego okresu tego sporu podkreś- 
lit Aszkenazy, że delegacia litew- 
ska sprzeciwiała się podziałowi 
pasa neutralnego, żądając oddania 
sporu. radzie ambasadorów, mię- 
dzynarodowemu trybunałowi w 


oneratywy na jakiś czas, 'a DO północnego (od Oran do Wilii) 
drugie, ażeby rząd zawczasu prZY tąk, aby południowa cześć przy- 
zotował ustawę o walce z droŻY- padła Polsce, a północna Litwie. 
zną. à Następnie domagała się delegacja 
Nogłość wniosku drzyleto ||polska przyznania środkowego od 
wniosek edestana do kemisti skar- | cinka (od Wili do Oszmian) Pol- 
|bowo-bndżetowoł. | sce, a godziła się na odstąpienie! 

Następne posiedzenie we ozwar |Litwie odcinka północnego (od O- 
tek o godzinie 4-tei po południu. į szrnian do granicy łotewskiej). — 
Tymczasem linja Saury oddaje 


! Mariana Seydy i Harusiewicza wy WILNO, 27 lutego, (A. W.) — 
powiedziała wojnę Francji, chcąc | Dnia 25-go b. m. 60 żołnierzy li- 
w ten sposób chociaż dokuczyć |tewskich, oraz 9 wywiadowców 
rządowi. Rząd, zdaniem tej trój- przekroczyło tor kolejowy na pół- 


nie umiał zachować godności i sta 
nowczości wobec Francji. 

Posłowie z lewicy postawili 
kropki nad „i*, pytałąc się prawi- 
cowei onozycii czy rzeczywiście 
chce ona wolny z Francia. a na 
[wezwania do zachowywania 
wzgledem małej Liwy uprawnień 
wielkiego naństwa polskiewo odpo 
wiedział roset Perl przypominając 
że kiedyś tak samo rożumowano 
w Austrii w stosunku do małej Ser 
bi. Mówcy lewicowż podkreślali, 
że decyzje i rady ambasadorów i 
ligi narodów nie są być może cał 
kowioie zadowalające dla aspira- 
cji polskich, ale sa to w pierw- 
szym rzedzie skutki polityki p. 
Skirmunta, którą przecież chiena 
aprobowała i popierała. 

Atak na rzad i Francię, wykona 


ny przez p. Harusiewicza 'i jego] 


przyjaciół rzekomo, w obronie au- 
torytstu państwa polskiego. spalił 
na panewce. 

Sejmowa komisja oświatową, 
pod rrzewodnictwem pos. Solty- 
ka ="ozpatrvwała wniosek pos. 
Hrrzkiego (klub ukraiński) w spra 
wie wprowadzenia jezyka ukraiń- 
skiego, jako wvkładowego do 
szkół ukraińskich na Wołyniu, 
Polesiu i Chełmszczyźnie. Po dv- 
skusji przyjęto wniosek pos. Woli- 
ckiego wzvwalacv rzad do prze- 
dłożenia selmowi prole usta- 
wy normujaceł stosunki w szko” 
łach średnich i noczatkowych dla 
mnieiszości narodowych. 

Sejmowa komisia prawnicza, 
pod przewodnictwem Zvgmumta 
Marka roznatrywała projekt u- 
stawy o trybunale kompetencyi- 
nym. Referował pos. Marek. Przy 
ieto nieć dalszych artykułów pro- 
fektii. 5 

Komisja:do walki z drożyzną n- 
chwaliła odroczyć dyskusję w 
sprawie nowelizacji ustawy z dn. 
5-tego sierpnia 1922 roku. Przyję- 
to do wiadomości oświadczenie p. 
komisarza Hartleha. według któ- 
rego tyturń nie należy do artyku 


; chjena w osobach pp. Strońskiego, łów pierwszel potrzeby. ' 


a 


ŃEMONSTRACJE BEZROBOT- 
„ NYCH W WARSZAWIE. 


(w) Wczoraj w południe, tak jak 
t.dni poprzednich, zebrał się na 
placu Dabrowskiego tłum bezro- 


bptnych, usiłując wejść do minister | 


Wa pracy i oplelkl społecznej. 
(Drięki interwenef! policji tłum t 


monstrujący pobili policjanta; ze 
strony tłumu kilka osób zostało 
poturbowanych. 

Z placu Dabrowskiego demon- 
strujący udali się w Aleje Jerozo- 
|limskie przed iokal okr. kom. rob. 

Dostęp do seimu, dokąd również 
demonsirujący zamiarzall pójść, 
został zamknięty nrzaz noliaię ple: 


„dało się rozproszyć, przyczem de- szą j konna. 


jnej mogły. 
|stanowczo, żądając bardziej uroczy- 
| stego pochowania poległych. 


terytorjum polskiego w kierunku 
Kozicyn. Litwini ukryli się w tam- 
tejszych lasach, Zarządzona przez 
władze wojskowe obława dała 
w reztltacie ujęcie 7 żołnierzy. 
Reszta jest otoczona i zostanie 
schwytana w ciągu najbliższych 
dni. Cel wypadu nie jest znany. 


WILNO, 27 lutego. (A. W.) — 
Według wiadomości z Szyrwint, 
drkon-li litwini 26-10 b. m. wy- 
orzebania clat powstańców, po- 
legtych w dn. 24 b. m. w bitwie 
pod Szyrwintami. Litwini zero- 
madzli część ludności Szyrwint 
i polecili jej wykopanie wspól- 
Ludność odmówiła 


W rezultscie litwini dokonali 

sami pogrzebania tiat. 
Zwłoki zabitego w walce b. 
wójta gminy szyrwinckiej, dr. 
x 


KONFLIKTU ZBROJNEGO NIE 
BĘDZIE. 
Optymistyczna oplnja Francji. 

PARYZ, 27 lutego. (Telegram 
własny „Głosu Polskiego“). 

W tutejszem min. spraw zagr. 
nie otrzymano dotąd żadnej wiado- 
mości co do uznania przez rząd 
litewski konstytucji, opracowanej 
dla Kłajpedy. 

Powszechnie przypuszczają, że 
Litwa zejdzie w ostatniej chwili 
ze swego opornec<o stanowiska, 
oraz, że Rosja zaniecha swych pier- 
wotnych zamiarów, co do zbrojnej 
interwencji przy poparciu pretensji 
litewskich. 

Bardzo dobre wrażenie wy- 
wołała w Paryżu spokojna ocena 
sytuacji przez rząd warszawski 
i wyczekiwanie dalszego biegu wy- 
padków politycznych z zupełnie 
zimną krwią. 


WPROWADZANIE KREDYTU 
ZŁOTOWEGO. 


WARSZAWA, 27 lutego. (AW). 
Przemysłowcy zaczynają coraz chęt- 
niej korzystać z kredytów złotych 
z P. K, K. P. Od dnia 22-go do 
24-go b. m. udzieliła P. K. K, P. 
przedsiębiorstwom różnych gatun- 
ków przemysłu na blisko 4 miljar- 
dy marek pożyczek, zabezpieczo- 
nych towarami w mierniku złotym. 


Nr5 € 


Litwie prawie cały odcinek środ- 
kowy, choć jest tam tylko 20 proc. 
litwinów. a 80 proc polaków. 

P. Aszkenazy zaznaczył że linia 
Saury jest tylko tymczasową lin- 
ją delimitacyjną i że delegacia nol- 
ska zastrzegła soble rewindyvka- 
cien na rzecz Polski gmin polskich 
leżacych poza ta linią, gdy sprawa 
ta będzie ostatecznie zdecydowa- 
na w radzię ambasadorów. 

Nastepnie przemawiał minister 
spraw zagranicznych Skrzyrńsk”, 
komsntkuląc tekst noty sprzymie- 
rzonych w sprawie Kłajpedy. — 
Zwrócił on uwagę na artykuły, 
traktujące © równouprawnieniu 
zainteresowanych państw i zapo- 
wiadające statut i konwencję, od 
przyjęcia bowiem tych artykułów 
zależy uznanie suwerenności Li- 


zg | 


Konflikt o pas neutralny || Tetno chwili. 


w sejmowej komisii do spraw zagranicznych. 


Se non € Vero... 


Opowiadana od dni kilku pół- 
głosem po salonach warszawskich 
historja o zajściu między prez. 
Sikorskim a jednym z magnatów 
polskich znalazła wreszcie odbicie 
na łamach prasy. d 

Wedle relacji „Piasta“, prezy- 
dent ministrów, Sikorski, zapro- 
szony został „na herbatkę“ do klu 
bu myśliwskiego, ogniska arysto- 
kracji, zabawiającej się tam w 
karty i obliczaniem zysków, cią- 
gnionych z olbrzymich włości. 

Prezydent ministrów przybył. 
powitany jak należało. Zasiadł do 
stołu, poczem potoczyła się zawę- 


twy nad obszarem Kłajpedy, Mini- da, Ktoś z obecnych poruszył spra 


ster zazraczył, że rada ligi naro- 
dów udzieliła zanewnienia co do 
zabezpieczenia polakom praw w 
Kłałcedzie. Zapewnienia te nie sa 
jednak zupełnie newne wobec to- 
lerowania dotychcz. kroków Li- 
twy. Rzad polski stoj w dalszym 
ciagu na stanowisku! uzyskania dla 
polaków mraw, równych ftew- 
skim. zarówno co do porin klaj- 
pedzkłego, jak 3 żeglugi na Nie- 
mnie. 


nia wojsk litew- 
skich. 


Wirbela, były obwożone po mia- 
steczku, przyczem Iitwini naiqra- 
wali się nad trupem. Zwłoki dr. 
Wirbela odstawiono do Wiłkomie- 
rza, . 


WILNO, 27 lutego. (A. W.) — 
Dnia 27-go b. m. oddziaf party- 
zantów litewskich w sile 60 Iu- 
dzi zaatakował posterunek stra- 
ży granicznej w miasteczku Ko?- 
dynłary, na terytorjum polskiem, 
w powiecie śŚwięciańskim. Po 
dłuższej wymianie strzałów litwini 
cof.ęli się. 


WILNO, 27 lutege. (A. W.) — 
27-70 b. m, przybyła do Wiłna 
deputacja kilku wsi powiatu 
Szyrwinckiego w liczbie zgórą 
60 osób. Deputacja została przy- 
jęta przez delegata rządu p. Ro- 
mana, któremu przedstawiła stan 
rzeczy, panujący we wsiach części 
gminy szyrwinckiej, przyznanej li- 
twinom i prosiła o interwencję 
rządu polskiego w lidze naro- 
dów w sprawie ulżenła losowi 
mieszkańców tej gminy. 


Jest to jeden dowód więcej, że 
przemysłowcy mogą opierać swoje 
obliczenia na kredycie złotym, 


WARSZAWA, 27 lutego. (AW). 
Instytucje centralne otrzymują w 
ostatnich czasach coraz częściej od 
firm krajowych oferty w złotych 
polskich, płatnych według kursu 
franka szwajcarskiego na giełdzie 
warszawskiej w dniu płatności. 

Dotychczas składali dostawcy 


|bardzo rzadko oferty w. cenach 


stałych. Były to zwykle ceny ru- 
blowe, oparte często na nader 
skomplikowanych formułach, będą- 
cych niejednokrotnie źródłem nie- 
porozumień przy obrachunku. 

Oferty, składane w złotych pol- 
skich, są więc dowodem, że sfery 
gospodarcze występują same z ini- 
cjatywą dokonywania obrachunków 
złotowych. 

Ministerstwo poczt i telegrafów 
zwróciło się do ministerstwa skar- 
bu o wyrażenie zgody na przyjmo- 
wanie ofert w teoretycznym złotym 
polskim, płatnym w markach. 


e —— 
Piątkowska 
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Czytajcie 


„Kurier Wieczorny” 


wę reformy rolnej. Wtenczas pre- 
zydent Sikorski zauważył, że re- 
forma agrarna przyczyni się do 
słuszniejszego podziału ziemi i, że 
fortuny magnackie będą musiały 
znaczne ponieść ofiary na rzecz 
bezrolnych i małorolnych. 

Te słowa premjera wywołały 
oburzenie obecnych. Jeden zaś z 
uczestników klubu, margr. Wielo- 
polski, dawny szambelan dworu 
carskiego, podszedł do Sikorskie- 
go i zawołał głosem podniesionym 

— My, panie generale, dłużej tu 
jesteśmy od pana. Nie pozwolimy, 
na Żadne reformy rolne. 

Premier zerwał się z miejsca. 

— Wobec ministra carskiego 
nie ważyłbyś się, margrabio, na 
podobny ton i podobne słowa. 

Zgromiony Wielopolski zamie- 
rzał wyzwać premiera na pojedy- 
nek, czując się urażonym, lecz Si- 
korski powstrzymał go uwagą: 

— Jako osoba prywatna mógł- 
bym przyjąć pańskie wyzwanie, 
lecz jako prezydent ministrów po- 
winienem pana kazać aresztować. 

To rzekłszy, skierował się ku 
wyjściu. Grono gości klubowych 
uległo konsternacji. 

Wedle opisu „Piasta“ gospoda- 
rze klubu pośpieszyli ku premiera 
wi, aby prosić go o przebaczenie 
[pono przebaczenie to uzyskali. 
Odezwanie się Wielopolskiego po 
czytano za wybryk, nadający się 
tylko do nagany i zapomnienia. 

Nie ręczymy za ścisłość tej opo- 
wieści, Nie ręczymy też, czy tłem 
zajścia było rzeczywiście widmo 
reformy agrarnej. 

Niemniej przecież, przyznać na- 
leży, że historia, jeśli nie jest cał- 
kowicie prawdziwa, to jest dosko- 
nale zmyślona. Jeśli nie jest praw- 
dziwa, to warta jest prawdy. 

I dobrze, że podana została w 
czasopiśmie ludowem. W organie 
mianowicie tego stronnictwa ludo 
wego, które przez długi czas uja- 
wniało wzruszającą skłonność cią 
żenia ku Ch. J. N. tej organizacji 
największego obszarnictwa i nāj- 
bezwzględniejszego wyzysku lu- 
du 'pracującego przez dziedziczne 
tytuły, przywileje i pychy. 

Rząd polski powstał na gruzach 
trzech rządów zaborczych. Atoli 
podwaliny, na których owe rządy 
dawne się opierały, stoją nadal w 
postaci wielkich fortuń magnac- 
kich. Fortuny te nie są siłą i dźwi 
gmią państwa, ale balastem I cię- 


żarem. chuj 
Wyzwanie, rziicone przez jed- 


nego z największych obszarników 
prezydentowi rządu, było wysoce 
symboliczne. 

Życzyć należałoby, aby również 
symboliczną stała się Í odpowiedź 
naczelnika rządu. Co więcej, aby 
prócz wartości symbolu, nabrała 
znaczenia wladnej zapowiedzi. 

Lumir, 


Nr. 58. : 


Sprawa okupacji 


BL O POŚREDNICTWIE (NIE BYŁO KOLEJOWEJ NARA- 
e AMERYKI DY ALJANTÓW. 


BERLIN, 27 lutego. (Tel. „Głosuj LONDYN, 27 lutego. (Pat). Na 
Polskiego“). — Podawane wczo=|zdpytanie czy odbyły się jakie na- 
raj przez waszego korespondenta |rady aliantów odnośnie do zawaT- 
jako wysoce watpliwe władomo= |cia pomiędzy Niemcami, Francją 
ści, podchwycone przez prasę niee|i Belgią dodatkowego układu do 
mieckaą i. komentowane przez traktatu wersalskiego w sprawie 
wszystkie dzienniki angielskie i | kontroli nad kolejami w Nadrenii 
niemieckie, o zamiarze podjecia jl zagłębiu Ruhry, Bonar Law od- 
przez ambasadora amerykańskie- |powiedział przecząco. 


go Harveya akcii pośredniczącej, 
okazały się zupełnie fałszywe. POROZUMIENIE W SPRAWIE 
ARESZTOWAŃ. 


Harvev bawi od kilku tygodni 
w Londynie i nikomu o zamiarze | LONDYN, 27 lutego. (PAT), — 
Bonar Law oświadczył w izbie 


mediacii nie wspominał. Istnieje | 
przypuszczenie, że wiadomość ta | min, że między rzadami angiel- 
puszczono zupełnie tendencyinio / Skim | francuskim osiaznieto poro- 
w zamiarze wysondowania opinii. 


Dziś, gdy łuż wykazano całą bez- 
podstawność 


cka wielkie oburzenie przeciwko 
rozpowszechnianiu podobaie ten- 
dencyjnych wieści, wprowadzają- 
cych chaos i zamieszanie | chybla- 
iacych zupełnie celu, któremiu 
miały służyć, 


PRZEMÓWIENIE POINCA- 
REGO. 


| 


rozpowszechnianej | 
' wiadomości, wyraża prasa nietnie | 


jEwentualne aresztowania bedą 
|dokonywane jedvnie po uprze- 


i 


F 


zumienie w sprawie dokonywania 
przez władze okupacyjne areszto- 
warń agitatorów niemieckich w o- 
kręgu okupacyjnym angielskim. 


niem porozumieniu się z wła- 
zami angielskierhi. 


e 
SOCJALIŚCI NIEMIECCY ZA 
PODJĘCIE ROKOWAŃ. 


PARYŻ, 27 lutego. (PAT). Dzien 
niki donoszą « Berlina, że odbył 


PARYŻ, 27 lutego. (Pati, — Na! się tam kongres okręgowel partii 


zebraniu związku narodowego o-!Socialistycznej, który wypowie- OBJECIE KOLFI 


ficerów kadr uzupełniających Poin| ziat sle iednomyślnie za podje- 


care wygłosił przemówienie, w 
którem oświadczył, co następuje: 


„Francja okazywała w czteroletj tyką ‘rzadu kanclerza Cuno 


ciem rokowań z Franc 


| wie odszkodowań. 


i- Otito Wels wystąpił z ostrą kry 
i 


nim okresie na polach bitwy nie-| Wraz z innymi mówcami ponowił 


wzruszoną odwagę, W fastępnym 
okresie 4-lecia dała dowody cier- 
pliwości i umiarkowatia wobec 
pokonanego nieprzyjaciela, Jakich- 
by prawdopodobnie nie złożył in- 
ny naród. Nadszedł okres, w któ- 
rym czara wypęłniła się .po*brze- 
gi. Należy przypomnieć niemcom, 
ża są zwyciężeni i że nadeszła po- 
ra wypełnienia traktatu. Wzięliś- 
my zastawy, Których się nie wy- 
rzekniemy wzamian za próżne 0- 
bletnice. Chcemy, aby wyrządzo- 
ne nam szkody zostały naprawio- 
re, a bezpleczeństwo naszego kra. 
je zagwaranmiowatte, — Potrafimy 
wytrzymać ciężary, jakie na nas 
nakłada pokóf tak, jak wytrzy- 
maliśmy ciężary nałożone przez 
wojnę. Zresztą jest to jeszcze je- 
den rodzaj wyczerpującj walki, ja- 
ką podjęliśmy obecnie. Nie my jed 
nak bedziemy tymi, którzy się da- 
dzą wyczerpać, 

Wkońcu Poincare podziękował 
oficerom za ofiarowany współ- 
udział w podjętej akcji, którą Fran 
cja doprowadzi aż do końca. 


STANISŁAW PRZYBYSZEWSKI. 


atak przeciw reichswerze, oraz taj 
nym organizacjom. protestując 
przeciw rozpowszechnionej w pe- 
wiych kołach nacionalistów my- 
Śli, aby odpowiedziano przez akty 


ia w Spra=/ 


GŁOS POLSKI 


Ruhry. 


Do kroku tego koaljanci czułą 
się zniewoleni wobec oporu niem- 
ców co do. wydania odnośnych 
dokumentów. 


WOJSKA FRANCUSKIE NIE 
BUNTUJĄ SIĘ, 


PARYŻ, 27 lutego. (Pat). Urzę- 


dowo zaprzeczają tu wiadomości 
ogłoszonej przez komunistyczną 
„Mumanite* za dziennikami nič- 
mieckimi z Berlina, jakoby wśród 


wojsk francuskich w zagłębiu Ru- 


bry wybuchły bunty z tego po- 
i wodu 4-ch żołnierzy zasądzono na 
karę śmierci. Cała wiadomość po- 
wyższa pozbawiona jest wszcel- 
ikich podstaw, żadnych bowiem 
buntów wśród wojsk francuskich 
nie było. — Przeciwnie, panuje 
wśród nich nastrój doskonały. 


ADMINISTRACJA KOLEI. 


BERLIN, 27 lutego. (A. W.). 
Donoszą tutaj z Paryża, że wszy» 
stkie linje kolejowe w- okupowanej 
Nadrenii i zagłębiu Ruhr zostały 
dnia 26 b, m. objęte przez cywilną 
administrację francusko =- belgij- 
ską, 


NEUSSDUE- 


N. 


PARYŻ, 27 lutego. (Pat). Prasa 
zapowiada bezpośrednie połącze- 
nie kolejowe Diisseldorf - Paryż, 
które stało się możliwe z powodu 
odstąpienia na rzecz Francji pó- 
zostającej dotychczas w rękach 
angielskich linji kolejowej Neuss- 
dueren. 


8 


Da 6 an 


y 
À 


O nawiazania: stosu 


W 


1 
n 
ile 


francusko -sowieckie 


Silne zaniepokojenie w Angliji i w Niemczech. 


LONDYN, 27 lutego. (Telegram 
własny „Głosu Polskiego“). Pis- 
ma tutejsze zaczynają rozwodzić 
się o zamiarach francuskich, zmie- 
rzających do nawiązania Sstosun- 
ków gospodarczych z Rosją. „Ti- 
mes“ wskazuje na nowe niebez- 
pieczeństwa, jakby mogły pow- 
stać dla Anglii, gdyby Francja 
miała nawiązać Istotnie stosunki z 
sowietami I wyraża nadzieję, że 
rząd francuski zastanowi się jesz= 
cze w ostatniej chwili i nie poczy= 
ni kroków, których mógłby potem 
ciężko żałować. 


tych przez Francję zamiarów, fak 
to wynika z odgłosów prasy fran 
cuskięj i z zamiaru Poincarego ca 
do wysłania senatora Monsie do 
Moskwy. Na razie rozchodzi się 
według „Vossische Zeitung" Ii tyle 
ko o polityczny manewr Francii 
i Rosji wobec Anglji. Co zasługuje: 
na baczną uwagę ze strony nie= 
rnieckiej, to,fakt, iż Rosja zaczęła 
w ostatnim czasie traktować niem 
ców jako polityczny objekt i że 
sposób traktowania tego wyklu- 
cza z góry raz na zawsze ziszczee 
nie się nadziei aktywistów. nie- 


Do Londynu nadeszły. informa- 
cje, że rząd sowiecki jest równie 
gotów do wszelkich ustępstw i 
godzi się nawet na spłacenie diu- 
lgów, zaciągniętych we Francji 
"przez rząd caratu, wzaiman za po- 
lityczne uznanie, umożliwiające 
sowietom swobodną * działalność 
na wschodzie. W Moskwie łudzą 
się, według zasiągniętych na miej- 
scu przez anglików informacji, że| projektu Hardinga w sprawie przy 
francuzi zrzekliby 'się nawet ple-|stąpienia Ameryki do zorganizo» 
czy na1 Polską, gdyby Rosja mla-, wanego przez ligę narodów mię= 
ła zgodzić się na znacznie korzyst| dzynarodowego trybunału rozjert 
niejszy sojusz z Francją, czego, została odroczona bez dya 

Wiadomość ta, nosząca w sobie, skusji na czas nicograniczony. 
wszelkie cechy nieprawdopodo-| Reuter podaje uwagę, że pros 
bieństwa, jest komentowaną zwła! jekt ten nie będzie prawdopodoba 
szcza przez prasę lewicową i ko-|nie ratyfikowany na obecnej se= 
munistyczną, sji kongresu, wobec tego, że sesją 

Prasa zbliżona do sfer rządo-| ta potrwa zaledwie tydzień. 


mieckich. 


| a 
. 


AMERYKA A TRYBUNAŁ ROZ- 
JEMCZY. 


BERLIN, 27 lutego. (A. W.). = 
Biuro Reutera donosi z Waszyng= 
tonu, że rezolucja zgłoszona 
przez demokratę senatora Kinga, 
domagająca się przeprowadzenia 


gwałtu na okupacje zanzłebia| ARESZTOWANIA, 

Ruhry. Kończąc swe przemówie- | PARYŻ, 27 lutego (AW.) Prasa 
nie Wels zaznaczył, że rozbroje- | donosi z Duesseldoriu, że władze 
nie nie bedzie mogło być dokona- okupacyjne zaaresztowały w Es- 
ne z powodz.. dopóki Francia sen 150 agitatorów nacjonalistycz- 


wych ocenia sytuację znacznie 


trzeźwiej | dowodzi, że zbliżenie| gas 
Francji do Rosji, to kwestja dale-| 3 
gdyż ani rząd| ŚR 


kiej przyszłości, 


Nz wy 
a ! 


Tow, Mitośgików Muzyki 


—— Krótka 1, 


nie bedzie musiała obawiać sie a- | nych. 


gresywności ze strony Niemiec. 


OPÓR NIEMIECKI NA 
WYCZERPANIU. 


LONDYN, 27 lutego. (PAT). — 
Polradio. Erkellens, przewodniczą 
cy partii demokratycznej Reich- 
stagu, oraz deputowany z Diissel- 
doriu oświadczył w wywiadzie, 
że Niemcy mie będą mogły bez 
końca trwać na dotychczasowem 
stanowisku, 


BEZWZGLĘDNY WYRAB 
LASÓW, 


PARYŻ, 27 lutego. (Tel. własny 
„Głosu Polskiego“). — Z Koblencji 
donoszą, że komisja okupacvina 
ogłosiła zawiadomienie, według 
którego alianci przystępują do wy 
rębu lasów na terytorjum okupo- 
wanem bez zwracania uwagi 
przepisy administiacii leśnej. 


oA 


35) 


il Regno Doloroso. 


Powieść. 


XI. 


mógł opędzić się wrażeniu, jakby | 


De Lanire'a trawił i pożera? co-|Cały oblazł jadowitem, ohydnem 
raz rozpaczliwszy lęk. Począł się |Tobactwem. 


naprawdę lękać, że podczas, gdy 


cstral jezo, wyłoniony z ciała, był | ta 


obecny na sabacie, był świadkiem | 


napotworniejszych orgii, tak sza- 


A bezustannie stała mu w myśli 
piekielna noc w objęciach tero 
szatańskiego sukuba — de la 


de —czuł dokładnie mroźne zimno 


na, 


al- 
i 


PROTEST NIEMIECKI. 


PARYŻ. 27 lutego. (Tel. własny 
„Głosu Polskiego“). Niemiecki 
charge d'aflaires przedłożył rzą- 
dowi francuskiemu notę w spra- 
wie zbyt ostrego postępowania 
| wojsk francuskich | belgiiskich wo 
bec ludności niemieckiej w zagłę- 
biu Ruhry. — W nocie wskazano 
zwłaszcza na aresztowanie urzę- 
dników, na wydalanie, oraz na 
ostre zajścia w Bochum i w Ober= 


hauser. 
ë 


Kup 


piyezie ZOK 


francuski ani sowiety nie są w sta| 8 
nie zapomnieć tak szybko o tem, 


co sobie nawzajem w niedalekiej 4 W piąte , oś: BA0 w 
przeszłości wyrządziły. waz i 
Ponadto daje prasa tego odłamu, gó utwor nd i SErADIEC 


do zrozumienia, że wszelkie wia=| i 
domości o zbliżeniu frarcusko ; 


rosyjskiem są obliczone raczej naj $ HALINA i 
efekt i mają na celu zastraszenie! M ; PH 
7% l} 4 
Angliji a i - 
E - > z 
BERLIN, 27 lutego. (Telegramjfj STANISŁAW 
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FRYDBERGĄ 
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) 
Blu 
cy 
dad 
uł 
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własny „Głosu Polskiego“). — 
Z plsm berlińskich poświęca zwła 
szcza „Vossische Zeitung“ bar- 
dzo dużo uwagi rozwojowi wy-lk 
padków zmierzających do nawią- 
zania stosunków między Rosją i 
Francją i dowodzi, że obecnie na| 
stał okres zrealizowania powzię= PE 


de 


przy fort. Dyr. RYDER. 


Bilety w cenie mk, 5000, dla 
członków mk 5.600, uczniow-, 
skie mk. 1.500, 249—2 
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Co za szatański chytry podstęp! 

Potężny jego wróg ukrył de la 
Ralde — de la Ralde będzić prze- 
ciwko niemu świadczyć — Í nic- 
tylko de la Ralde, ale wszyscy u- 
czestnicy sabatu! 

W jednej chwili zlat go zimny 
pot nieludzkiego przestrachu, a za 
[razem wstrząsnęło nim rozwście- 
czone, zyrzytaijące, rozgoryczone 
¡rozczarowanie! 

Uległ — poddał się — myślał, 
że dozna jakiegoś nadludzkiego 
wstrząsu, że rozerwą się przed 
nim wrota nieznanych, niesłycha- 


stukały g'podłoee, gdyby drew-|n'ój mózg, — pomyślał. I ta harda 
nianymi chodaczkami — a zasię- |larwa wzięła go teraz całkiem w 
zbyt było ciemno, by mógł ujrzeć | posiadanie. 
chmarę nietoperzy, świstaiących| Teraz byłby się mógł nawet z 
skrzydłami szatańskie zaklęcia. |samym Michałem , Archaniołem 
Ratunku! jęknął bezradny, a| wziąć za bary I dałby mu radę — 
nagle wściekłość go ogarnęła —|Szatana powalił jedynie dlatego, 
coś, ktoś przyszedł mu do pomocy | bo nie zdążył się Szatan po Swym 
— zerwał się z fotelu, chwycił zajupadku przedzietzgnąć całkiem 
miecz katowski I faf rozcinać po-|w męża — pozostał androgyną, 
wietrze i jednym tchem wyrzucił |a piersi kobiety przeszkadzały mu 
z siebie czterdziestodwuzgłosko- | w walce z śpiżowym pachołkiem 
wy. potężny  SŚchemha-melvo- | Boga. 
rasch, złożony z dziesięciu sefirali| Czegoż on się lękał? 
Senhirotu. Marnego narzędzia, iakiem była 


tańskiego rozpasania, którego tyl-|iakie kości jego przeszywało, cier | 
ko. mizernem į bladem odbiciem |Pły jego członki ną wspomnienie, 
były nairozpustniejsze zeznaniajgdy go owijała 


nych tajemnic, a tymczasem był 
świadkiem ohydnej mszy święto- 
kradzkiej i rozognionej rozpusty! 

Ścierpł cały, czuł, że gdyby te- 


zimna, wilgotna! 
jego czarownice, a on sam, a raczej| wiklina jej rąk, nóg, jak pierś jej 


Zaklęcie pomogło: nagle wszyst | niezawodnie de la 


ko się uciszyło. 
I w nim rozlegał się fakiś wielki 
mocny spokój. 


Ralde w czy* 

ichś rękach — ale czyich? 
Zanalił siedmioramienny świecz 

nik, który zawsze woził zę sobą, 


astral iezb brał w tych rozszala- 
łvch orgjach udział — fakaś obca 
dusza, a raczej larwa — dusza 
poteciefica, praznaca gwałtownie 
inkarnaci opanowała jego mózg, 
Lo czuł,niejasno leszcze, ale z ĉo- 
raz większem przerażeniem, jak- 
bv się coś w nim rozdwoiło, 
Przestał być niejako samym 
sona, 
* Jakaś tępa miemoc zmieniała się 
2 hyetrem, miesxmowitem jasno- 
widstwom, wyuzdany ogleń nhyd 
nyh pragnień zdychał w lenkiem 
hajorze wstrętu | obrzydzenia, a 


i całe ciało wtłaczało się w nieco, 
a pocałunki jej parzyły, jak parzy 
żelązo mrozem ścięte... 


Od chwili, kiedy zniknęła, edy| 


go jeszcze zdążyła uprowadzić na 
sabat, zdawał sobie z tego jasno 
sprawę, że została mu nasłaną 


przez jakiegoś potężnego maga, | 


który mu zgubę zaprzysiągł. 

Nie łudził się: musial | był wi- 
dziany przez Inne astrale na sa- 
acie! 


Iraz dźwignął sie z fotelu, padłby 
na ziemię, jak długi. 

A jednak musiał się ratować! 

Musiał! ta jedna myśl wklinowy 
wała się coraz głębicj w jego 
mózg I rozsadzała go dzikiem pra- 
gnieniem ratunku, 

Kto się odważy go oskarżyć ?— 


i pomyślał. 


Łukasz Lafonde! 
Było to, jakby jakaś  sprośna 
czarownica ujęła się pod boki, wy 


On De Lanire! sędzia, nalwyższy | nuczyła notworny brzuch i wywa 


prokurator sądu królewskiego w 
Bordeaux — na sabacie — om, bio-| 


lita ku ziemu trvumfuiacy ozór. 
Czuł? ją Jaknaidokładniej w s0- 


to, co mu się jaszeze do niedawna |rący udział w orzjach sabatu, a bie, a równocześnie posłyszał pu- 


Jak gdyby był nagle zapomniał|ja mózg jego począł pracować z 
o tem . wszystkiem, co jeszcze|rzadką fjashością. ` 
przed chwilą krwawym potem kó] Wprawdzie rozpoczęły Się na 
szulę jego jakby w wodzie było| nowo pukania w ścianach, raz. po 
skapało. raz chybotały płomienie Świe% 

Szkoda, że nle był w stanie|jak gdyby nagle wiatr przez ich 
przeniknąć tajemnicy siedemdzie-| światło był przebiegł, Ale nie 
sięciodwu-zgłoskowego Śchem ha| zwracał już na, tovuwagł. 
mephorasch: wtedy mógłby pew=| Lafonde! Lafonde! 
no samego Flohima zmusić do ù-} Kazał sobie przysłać akta proe 
kazania sle | złożenia mu świade=| cesów czarownice | w Lazgrogte I 
ctwa, że słowa jego zostały falszyj w Nawarze I wszędzie nanotykał 
wle przetłomaczone — nie powie=|to nazwisko, zwłaszcza gdy chóe 
dziane w piśmie świetem: „I wi-|dziło o fakąś zbrodnie za pomocą 
dział Bóg wszystko, co uczynił magicznych środków, jaką była 
a oto było bardze dobre“ — tati|posądzaną znączniejsza jakaś rów 
pisze raczej: „I widział Bóg wszy|dzina: w Nawarze potężmi baronł 


rieludzką rozkoszą wydawalo —|mimo całej swej tajemnej wiedzy, kanie w ścianach, aw ciemnym 
stało mu się teraz w wspomuleniu zezwalający na to, by podczas je- zmroku mie zdołał dojrzeć calego|stko, co uczynił, a oto dobrą by d'Estaing, w Lagrozue = Nogare” 
ezemé tak strasznie bolasnem | tak |go nieobecności oboa larwa w Gle-| stada kretów. nie, nie! szybkich, | łą śmierć. cj, tu zaś Lanclna. 

czenie przykrem, żo miejle jego się rozgościła? ruchliwych Jeżów. które lapkami Harda lalkżć larwa opalowala N. e. m). 


= 
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w oblic 


Wczoraj wieczorem w lokalu 
Inspektoratu pracy, pod przewo- 
daictwem okręgowego inspektora 
pracy p. Wojtkiewicza, odbyła się 
‘konferencja w sprawie zlikwido- 
wania zatargu, w związku z żą- 


daniem podwyższenia płac praco- | 


wnikom tramwajowym. 
W konferencji brali udział, z ra- 
mienia „K E. Ł. dyrektor Ring, a z 


ramienia pracowników, delegat | 
warszawskiego związku tramwa- 
farzy p. Buliński i prezes tutejsze | 


ga związku p. Smolec. 

Na wstępie inspektor pracy za- 
wiadomił dyrektora Ringa o od- 
bvtej konferencji z pracownikami, 
którzy przyrzekli mu wstrzymać 
sie z proklamowaniem bezrobocia. 
dopóki nie będzie zwołana współ- 
ña konferencja i sprawa się nie 
wyjaśni. W dalszem przemówie- 
niu swojem. inspektor pracy wska | 


zu strejku pracowników 
tramwajowych. 


"la strejk, 


GŁOS POLSKI 


Fala strejkowa wzmaga się. 


Po wyborze prezydjum, odczy- 
taniu protok. zebrani 


|wobec czego frekwencja poczęła do trzeciego punktu 
jgwałtownie się zmniejszać. — | dziennego. 
| Wkońcu oświadczył, że ostatecz-! Członkowie zarządu. którzy 
¡nie może się zgodzić na 25 procent; .. : > i 
podwyżki. j wystąpili w roli referentów w tei 
Następnie zabrał głos przedsta- sprawie stwierdzili, że dotychcza- 
wiciel pracowników p. 
| który oświadczył, że nie widzi ze | kolejek podjazdowych. p. Gierli- 
strony dyrektora chęci polubow- | czem. nie doszły do porozumie- 
inego załatwienia zatargu, gdyż) „ 7 | 


proponowane 25 procent podwyż- |a warunki bowiem, wystawione 


| Bos 5) Wolne wnioski. 


przystąpili 
porządku 


jącej drożyźnie, starczy pracowni procent podwyżki. przy jednocze- 

kom zaledwie na utrzymanie swej | spej 30 proc., redukcii personelit 

rodziny 4 dni w tygodniu, Wobec PA nite do przylecia 

tego obstaje przy 55 proc. Wkoń- | p x 

i cu zaznaczył, że o ile dyrekcja nie) Zarząd związku, który prowa- 

| pójdzie na dalsze ustępstwa, dził pertraktacje z dyrekcia, 0- 

dd ta bedzie Aigi aritna | świadczył n. Gierliczowi, że na re 

0 m tz ranit o s» s ę 4 r 

rów kiórzy aa Pie: dukcię personelu zgodzić 22 zę sa 

dnym wypadku nie może, stwier- 


Smolec; | sowe pertraktacie z dyr. elektr. 


ki przy tej z dnia na dzień szałe- | przez p. Gierlicza: udzielenie 40 


Nr. 54 


re 


RGJA DROŻYZNY i JEJ SKUTKI. 


|AKcja zarobkowa robotników 
| szewców. 


(x) Robotnicy-szewcy wystawi 
li żądania podwyżki dla wszyst- 
kich 3-ch kategorji w wysokości 
61 procent. Dwie konferencje z 
delegatami cechu majstrów szew- 
ckich i stowarzyszeniem kupców 
i przemysłowców branży obuwia- 
|nej niedoszły do skutku z pwodu 
|nieprzybycia delegatów przedsię- 
biorców, 

Onegdaj odbyło się ogólne ze- 
branie robotników-szewców; ze- 
branie by powiedziało się za cał- 
kowitem podtrzymaniem dotych- 
czasowych żądań, nie uchwaliło 
jednak =Pniosków sankcjonujących 
[wystawione żądania ze względu 
na odb: £ się mającą konferencję. 


Bielecki, który stwierdził, że wo- 
bec ignorowania przez przedsię- 
biorców żądań robotników jedy- 
nem wyjściem z sytuacji jest przy 
stąpienie do akcji strejkowej. 
Następnie zabrał głos.p. Trze- 
biński, sekretarz okr. kom. zw. za 
wodowych, który zaproponował 
uzależnienie akcji strejkowej od 
wyników konferóncjii, odbyć się 
mającej w piątek, dnia 2 prz. m. 
Mówca stwierdził, że nie powin 
no silę rozpoczynać akcji striko- 
weji podczas trwania pertraktacji. 
Cały szereg mówców wypowie 
dział się za natychmiastowem roz 
poczęciem akcji strejkowej, gdyż 
przewlekanie pertraktacji nr do- 


Inspektor pracy widząc niepo- 


dzajac jednocześnie, że w wy- 


kouferencja ta jednak nie doszła 


zał, że dyrekcja zapewne się mści | jednawcze stanowisko stron sta- 
teraz, z powodu niskiej tarvfv i rał się wszelkiemi siłami dopro- 
wobec tego chce uszczuplić zarob wadzić do porozumienia i zwraca- 
ki pracowników. Wkońcu inspek- jąc się do dyr. Ringa wskazał. 
" tor pracy prosił dyrektora, aby | że strejk tramwajów miejskich 
„powiedział jaką podwyżkę ostate |dałyby się odczuć na frekwencji 
cznie dyrekcja wyznaczyła, gdyż | tramwajów podmiejskich i ró- 
pierwotnie proponowane 15 proc. | wnież doprowadzitby do konflik- 
podwyżki jest mimo niskiej frek-| tu między tymi pracownika- 
wencji, wprost ośmieszeniem pra- | mi, wobec wystawionych żą- 
cowników wobec szalejącej dro-| dań podwyżki 61 procent. — In- 
żyzny. spektor pracy zaproponował, aby 
„Potem zabrał głos dr. Ring, dyrekcia dała pracownikom ie- 
Który przedstawił budżet, wyka- dnorazową zapomogę, aby w tym 
ztjący stale deficyty, Mówca | względzie zachęcić pracowników 
wskazał na nieudolność magistra- do zredukowania swych żadań. 
1 który nieproporcjonalnie pod-| Wobec tego. że p. Ring i tego 
nosił ttaryfe. gdyż. w początkach nie chciał uwzglednić, konferencja 


padku konieczności przeprowadze 
nia redukcji, ogół pracowników 


zgodzi sie na oddanie jednego daia nie robotników-szewców, w celu 
pracy na korzyść tych, którzy w 


usankcjonowania wystawionych 
wypadku przeprowadzenia reduk | 


cii znałeźliby się bez pracy. |żądań zarobkowych. 


$ | Zebranie to odbyło się o godz. 6 
Następnie głos zabrał prezes 


pracown. tramwajów młejskich. 

który stwierdził, że prac, tramwa | 
iów miejskich znajdują się, wskit- ? 
tek nileustępliwości dyrekcii K, E} 
Ł., w analogicznej sytuacji, | wo- 

bec tego prosił o przeprowadzenie 

unifikacji akcii pracowników oby- 

dwóch kolei elektrycznych. 


do skutku, wobec tego zwołane 
zostąło na wczoraj ogólne zebra 


nym były następujące sprawy: 
1) Sprawozdanie z pertraktacji. 
2) Akcja strejkowa. 
3) Sprawa cenników. 
4) Wolne wnioski. 
Wyjaśnień w sprawie konferen- 
cji udzielił p. Bielecki, który za- 


wieczorem. Na porządku dzien- 


podnoszono ją za nisko, a gdy dy- 


rekcja K. E. zawiadomiła, że kon- | 
ionktura już zupełnie upada, wów 


czas magistrat począł wyznaczać 
stuprocentowe i wyższe taryfy, 


została przerwana. 

Pracownicy tramwajów postano- 
wili odłożyć powzięcie ostatecznej 
uchwały w sprawie strejku do 
czwartku do godz. 4-ej po poł. 


tramwaiarzy Kolejek 


Następnie omówiona została 
sprawa wyrównania żądań zarob- 
kowych. 

Cały szereg mówców wypowia 
dał się za skoordynowaniem akcji 


znaczył, że termin nowej konie- 
rencji został wyznaczony na pią- 
tek, dnia 2 b. m. 

Jako referent drugiego punktu 


prowadzi do pomyślnych dla ra- 
botników rezultatów. 

Wobec powyższych wywodów 
p. Trzebiński wycofał swój wnio- 
sek. 

Jednomyślnie została przyjęta 
następująca rezolucja: 

Ogólne zebranie robotników — 
szewców I, II į Il kat. uchwala, 
wobec bagatelizowania i ignoro- 
wania przez przedsiębiorców u- 
chwały w sprawię regulacji płac, 
powziętej na konferencji 29 stycz- 
nia 1923 r, przystąpić do bezwzzlę 
dnego strejku od dnia 28 b. m. 


Po omówieniu kwestii technicz- 
nych organizacj strejku i sprawy 
przesłania cenników przedsiębior- 


porządku dziennego wystąpił p.licom zebranie zosta.o rozwią*zne. 
TERZ R A M A e ORA A EŃ Z AE ZZO A REZ ZZ AZ" 


Uchwały 
pe - podiazdowych. 


Kig) Wczoraj odbyło się w sali |i wybór prezydium, 2) Odezytanie 
związku zawodowego kólejarzy* protokułu z poprzedniego zebra- 
ogólne zebranie pracowników e- nia, 3) Sprawozdanie z pertrakta- 
lektrycznych kolei podjazdowych. cji w sprawie żądań podwyżko- 
«Porządek dzienny: 1) Zagajenie wych, 4) Sprawa podwyżki, a re- 
| 


tramwajarzy obydwóch kolejek i 

zredukowania wystawionych ża- | skoordynowanie swei akcji z ak- 

dań do 55 procent. cją tramwajarzy mieiskich.W celu 
W rezultacie uchwalono nastę- | zupełnego ujednostałnienia tei ak- 

pującą rezolucije: cji postanawia zredukować żąda- 
„Ogólne zebranie pracowników | nia podwyżkowe do 55 procent. 

kolejek podjazdowych  uchwała| Zebranie uważa żądania te za o- 


na 
> 


ce e 


powiada prof. de Courtenay„Dzi-|we a raczej ponadwyznaniowe. | droga inną. niż propag 


anda swych 


> Nowa broszura 
prof. Baudonin de Bourtenau. 


w Dopiero co wyszła z pod prasy 
broszura prof. Baudouin de Cour- 
tenay'a pod poczwórnym tynłem: 
;Tolerancja. Równouprawnienie. 
Wolnomyślicielstwo. Wyznanie 
paszportowe“, — zapoczątkowu- 
jaca biblioteke stowarzyszenia 
wolnomyślicielli polskich, a zawie 
rająca odczyt, wygłoszony dnia 
13-marca r. ub. w związku zawo- 
owym pracowników _handlo- 
Wych w Warszawie. 


z, W broszurze tej z właściwą so- 
Hie odwaga cywilną i rozmachem 
wypowiada “autor cały szereg 
myśli nieoportunistycznych*, któ 
"e zwłaszcza wtej chwili z pod 
znaku „numerus clansus* musimy 
przyjąć ze szczególnym użnaniem 


w 
„. Zaczynając broszurę przyro- 
nieniem całego szeregu prześla- 
dowań przedwojeńnych na tle fa- 
„rodowościowem i teliginen, att- 


siaj chodzi ó pełne prawo każdego | Autorowi chodzi o zupełne odkle-| poglądów bez nacisku z iakieikol- 


bez wyjątku człowieka do zupeł-| rykalizowanie życia zbiorowego. 
nej wolności w sferze swych prze! Najobszerniej zwalcza „wyznanie 
konań i o zupełne, faktyczne rów- | paszportowe”. będące jaskrawym 


' fmaąch kłamliwie—uczuciowo—n 


nouprawnienie. Taki jest ideał wol | 


wyrazem klerykalizmu 


wik strony. Wszystkie wywody 
osnute na podłożu tego zasadni- 
czego zdania. że wszelka myśl— 


państwa | .nhawet myśl skończoneto matol- 


nomyślicieli. Nainoteżniejsze zaś współczesnego. Taka „paszporto-| ka i idioty — jest mvśla indywi- 


zawalidrog 


Jizm i klerykalizm. 


Ideologja nacjonalistyczna żą-' 
da z całym fanatvzmem unarodo-. 
wienia państwowości i upaństwo-| 
i wienia narodowości. Jest to postu; 
lat obiektywnie niemożliwy dol 
zręalizowania i szkodliwy. Nacjo- 
nalizm uznając prawo do pełni ży- 
cia tylko dla .„folblutów* narodo- 
wych, krzywdzi innych obywate- 
li państwa. zaś elementy oportu- 
|nistyczne z pośród „mnłejszości na| 
|rodowych* zapędza w obłudę 
|kłamstwo nadmiernei gorliwości 
|„patrjotycznej*. Tymczasem wy- 
starczałoby najztpełniej. gdyby] 
te elementy wykazywały Swą 
lojalność państwową nie w for 


| 
a-| 
rodowych, jakich się dziś od nich! 
wymaga, /a przez proste spełnie- 
nie wobec państwa swvch rów- 
nych praw. Gdvbv państwo istot- 


„tor stwierdza, że | fo woinie na nie postępowsło wobec wszyst- 


„jj vm świecie, a takźć „jy Polsce, 
ełpiącej sie swa tragycyjnaźole 
rancją'. są liczne objawy krzyw= 


kich swych obywateli bez różnicy 
narodowości jednakowo i sparwie 
dliwie. musiałoby o zdaniem auto- 


dzenia innotodców w. formie *do- rå, doprowadzić do wytworz. się 
nywania zamachów na ich wol- wśród ludności solidarności ogól- 


ość sumienia. Zreszfa — nawet, 
gdyby tolerancja panowała w ca- 


nopaństwowej. a wślad za tem dó 
patriotyzmu ozólrnopaństwowewo. 


ligijmych. jako przejawów pew- 
nych rzeczywistych, wewnetrz- 
nych werzeń. Taka paszportowa 
wyznaniowość czyni z relizgji w 
jednych wypadkach ;.czystą for- 
malność“, czasem  konwenans 
przy braku wszelkich istotnych 
uczuć religijnych, w innych wy- 
padkach oznacza „brutalne wdzie 
ranie się draba z ulicy* w duszę 
naprawdę wierzącero. To też wol 
nomyśliciel prawdziwy, tak 


wyznania paszportowego i wszel- 
kiego wogóle przymusu religiine- 
go. osobiście może òn sobie być 
wierzącym albo niewierzącym, 
to już jak się komu podoba, ale w 
każdym razie musi być obrońcą 
swobody przekonań wszystkich 
wierzących niewierząc. wszyst- 
kich wyznań i żadn. razie nie mo- 
że dążyć do narzucenia swych 
przekonań, jako nieomvlnych. ko- 
mukolwiek. Nie można kazać ko- 
mus być „narodowcem'* — stąd 
hasło: „precz z nacjonalizmem i 
szowinizmem nie mozna też 
karać komuś. aby wierzył w Bo- 
ra — stad hasła: „precz z przymu 


jak 
liest wrogiem nacjonalizmu i-sz0- 
| winizmu, musi też być wrogiem 


i do niego te nacjona-| wość* wypacza sama istotę nale-|dualną oraz tej zasadniczej sub- 
i życie noimowanych wyznań re-licktvwno-politycznej prawdy at- 


tora; że w życiu snołecznym trze- 
ba wychodzić z przesłanek solida- 
ryzmu wszechludzkiego. 


A teraz — pomijając kwestię 
oych przsłanek zasadniczych — 
kilka „ale i kilka zapytań pod adre 
sem czcigódnego autora. Omawia 
jąc ideologie nacjonalistyczną, au- 
itor nazywa ja „kołowacizną”, a 
zatem poniekąd sprowadza całą 
rzecz do płaszczyzny sokratesow= 
skiego: „źle czynią, więc są nie- 
rozumni*. Nie stara się autor ani 
jednem słowem zanalizować tego 
| realno-społecznego znaczenia poli 
| tycznego, jakie ma ta polityka szo 
|winistyczna. dla tych, którzy ią 
|prowadzą. A przecież ten moment 
|w omawianej kwestii jest nader 
istotny i to znaczenie jest ńader o- 
kreślone. Czy autor sądzi, że wol- 
nomyślicel antynacjonalistyczny 
może być wobec tego zagadnienia 
obojętny? — Określając istotę 
wolnomyślicielstwa i dążności 
wolnemyślicielskie. autor zajmuje 


.|określone stanowisko nezatywne 


| wobec dwuch zeł tezo świata: wo 
bec nacjonalizmu i klerykalizmu. 
|Czyżby to oznaczało. Że inne 


łęi pelni. to w świetle dzisiej<zych | dlatego państwo, które chce się 


kardynalne zła społeczne sa dla 


zanatrywań nie wystarczyłaby—- | należycie wywiazywać ze swych | 7 DANA we wszelkiej iezo | wolnomyślicielstwa. jako takiego 
dzisiaj bowiem chodzi o coś wię-'zadań í nie gwałci sumienia licz-| 7977 * obojętne? — Wsnominaiąc o złym 
"cei, niż o łaskawe tolerowanie t.j. nych swych obywateli powinno| W ten sposób vrof. Baudovin de losie intelirencji w wie'kich wv- 
sgńoszenie i cierpienie obok siebie być beznarodowe, a właściwie po | Courtenay rozwija swój program  padkach dziejowych. antor mówi 
słudz „drugiej klasy", ludzi mniej nadnarodowe. wolnomyślicielski, snrowadzaiacy a niei w ten snosób. łakbv ta inte- 
wartościowych" przez innych, bę- | sle w swej istocie do liberalizmu fłwencja stanowiła jakaś odrębna 
dących uprzywilejowaną mniel-; Z tych samych wzzlędów pań-| duchowego. do zasady nie-inter-| rune w społeczeństwie. ty 

szością albo liczebną większościa. stwo powinno być bezwyznanie-lwencji w eudzych przekonaniach! Tak przecież nie jest i ludzie in- 


stateczne i stanowcze sprzeciwia 
„się wszelkiej redukcji. 

Prowadzenie akcji ozólne zebra 
nie poleca zarządowi. pozostawia- 
jąc mu w prowadzeniu tej akcji 
wolną rękę”. 


telizetni 
szych grup społecznych. Już z te- 
go wynika, że o żadnej wspólności 
losów inteligencii nie można mó- 
wić i że niema takich wypadków 


należą do najrozmait- 


dziejowych, w którychby inteli- 
gencia cierpiała, jako taka. ., Ha- 
sło: „Kto myśli, ten jest wrogiem 
ludu“, o którym szanowny autor 
mówi, nigdy de'facto w żadnym 
ruchu nie istniało i, miejmy nadzie 
ię, nie będzie istniało. Dalej autor 
przestrzega przed  „fanatyzmem 
prawdy*, której z wolnomyśiciel- 
stwem pogodzić nie można. Nale- 
[2y jednak stwierdzić, że w każdel 
ideologii są pewne pierwiastki fa- 
praa i absolutne. Ten fanatyz. 
inie oznacza bowiem nic innego, 
iak silną wiare i gotowość dopro- 
wadzenia pewnej zasady konse- 
kwentnie aż do końca. 


Także wolnomyślicielstwo ma 
swoją zasadę absolutną, którą wy 
powiedział właśnie cytowany 
i przez autora p. Bergeret Anatola 
|Francea w czasie dreyfusiady w 
związku z oszczerstwami przeciw 
ko sobie skierowanemi. gdy mu ra 
dzono wytoczenie procesu: „Ten 
plugawy Swistek, uprawiający 
szczucie i szkalowanie jest dla 
mnie świętością — uosabia mi on 
bowiem wolność słowa i wolność 
druku”, F 


| Czyta się tę broszurę prof. Bat- 
| dowina de Courtena*y z uczuciem 
| gałehokiego zadowolenia, jako nie- 
zmiernie u nas rzadki przejaw wol" 
(nei i niepodległej myśli. przeciw- 
=tawiafacy się bezwzelędnie całej 
tei wściekliźnie nacionalistycznej, 
iaka zwrasuje prawie we wszyst» 
‘kich krajach Europy. 


T 


Sianistaw Lauterbach. 
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Tępić trucicieli ludności. 
Konferencja w sprawie fałszowań produktów 
spożywczych. 


W pierwszych dniach lutego 
r. b: w gmachu min. zdrowia pu- 
blicznego w Warszawie odbyła 
się konferencia dyrektorów pań- 
stwowych zakładów badania ży- 
wności, zorganizowana przez 
Z. P.. na której z ramienia łódzkie 
go zakładu obecny był p. Inż. St. 
Kempiński. 

Temdłem obrad były sprawy 
aktualne: ujednostajnienie sposo” 
bów badania produktów spożyw- 
czych, które to normy obowiązy= 
wać mają w sprawach sądowych, 
wytoczonych fałszerzom, tudzież 
sprawa kwalifikacji zafałszowań 
produktów spożywczych według 
odnośnych artykułów kodeksu 
karnego. 

Uchwalono, że za fałszowanie 
prodńiktów spożywczych należy 
winnych pociągać do odpowie- 
dzialności sadowej z art. 218 k. k. 
przewidującego pozbawienie pra 
wa prowadzenła handlu ma czas 
od jednego roku do lat pieciu. 

W jaskrawych zaś wypadkach 
"zafałszowania — szczególnie mle 
ka, które to załałszowanie w cza- 
sach ostatnich, pomimo silnej kon- 


é 
Dyrektor łódzkiego państwowe 
go zakładu badania żywności inż. 
St Kempiński zwrócił się z inic- 


jatywą do p. komisarza rządu o 


zwołanie konferencji przy współ- 
udziale sędziów. Celem tej konfe- 


rencji będzie wytyczenie ogól- 
nych zasad walki z fałszowaniem 


mleka, które zatacza szerokie krę- 


| lub trzy miesiące. 
s 


troli, dochodzi do rozmiarów 
wprost zastraszających — pań- 
stwowe zakłady żądać będa wy- 
mierzanła kar w myśl art. 591 
punkt 2 (oszustwo), który przewi- 


M. | duje kary wiezienia. 


Prócz powyższych spraw 
przedmiotem obrad konferencji 
była kwestia przejęcia dozoru nad 
wyrobem I handlem kosmetyków, 
iako przedmiotów codziennego tt- 
żytku, oraz sprawa współudzia- 
łu państwowych zakładów badaw 
czych w wystawie hygjenicznej, 
urządzanej w Strassburgu ku czci 
Pasteura. 

Zakład łódzki dostarczył już 
znaczniejszej ilości eksponatów 
na wystawę z posładanego zbioru. 
Na zjeździe. na wniosek M. Z. P. 
uchwalono, aby wobec doniosłe” 
go znaczenią takich zjazdów w 
sprawie wałki z zafałszowaniami 
produktów spożywczych, które 
silnie daje się odczwwać we znaki 
ludności, konferencie podobne od- 
bywały sie cześciej. «Następna na- 
rada odbędzie się najdalej za dwa 

(bip.) 
s 


dziów. Sędziowie niekiedy, jak to 
miało miejsce w Tomaszowie Ma- 
zowieckim, wychodzą z założenia 
że fałszowanie mleka, jako nie- 
szkodliwe dla zdrowia, nie jest 
przestępstwem. 

Konferencja zajęłaby się rów- 
nież sprawą ggrzywien, nakłada- 
nych na fałszerzy, które, wobec 


gi, a które niezawszę znajduje zró deprecjacji waluty są zbyt niskie. 


zumienie i poparcie ze strony sẹ- 


Walka z lichwą. 


Do odpowiedzialności karnej 
pociągnięto właściciela cukierni 
Gostomskiego za przekroczenie 
przepisów o walce z lichwą i po- 
bieranie nadmiernych cen. Do od- 
powiedzialności karnej pozatem 
pociągnięci zostali: 


wiecki (Wschodnia 34), Chi Ep- 
stein (Południowa 1). Izrael Ro- 
senstajn (Wschodnia 33). S. Blim- 
baum (Konstatynowska 8), Mozes 
Goldminc (Wschodnia 37) i Chil 
Wolf Sieradzki (Konstantynow= 


Binem Ostro- | ska 8). 


Słałszowanie pieczęci. 


Skonstatowano ostatnio, że 
pieczątka referatu do walki z li- 
chwą, stwierdzająca złożenie od- 
pisów cennika w referacie, zosta- 
la sfałszowana. Jednocześnie na- 


leży podkreślić, že referat ża- 
dnych cen nie ustala i nie zatwier 
dza, lecz rejestruje jedynie cemy 
na podstawie przedstawionej eks- 
pertyzy fachowców. (bip). 


— >——0———— . 


Wiadomości bieżące. |: 


Dzisiejsza a Aoi 


mmirat państwowego insty- 

tnin meteorofnotcznego. 
Prawdonndohny przebleg pogody w 
dniu dzisiejszym: 

Zachmurzenie zmnienne miejscami 
mgła lub deszcz, zwłaszcza w Polsce 
zachodniej, temperatura w pobliżu zera. 
Wiatry południowe. 


+ 


Nominacja wojewody 
łódzkiego. 


Wojewodą 
mianowany dotychczasowy sta- 
rosta kaliski p. Rembowski. 

„Odnośny akt za nr. 1826 
wydziału _personalno - organiza- 
cyjnego wyszedł z ministerstwa 
spraw wewnętrznych dn. 14-go 
lutego r. b. 


Obchód imienin marsz. Piłsud- 
skiego. 
W cetu uczczenia zbrojnej wal- 


ki o wolność, z okazii dnia imienin 
marszałka Józefa Piłsudskiego 19 


marca, zawiązał się w Łodzi ko- |" 


Teatr „SCALA | z prawej strony, w następ-| Dyrektora 


mitet obchodowv. w skład które- 
go wchodzą przedstawiciele na- 
stepnuiących organizacji wolności: 
Związku strzeleckiego i stowarzy 
szenia lecjonistów. Pragnąc jak 
najbardziej uświetnić uroczy- | 
stość, komitet postanowii zapro- 
sié do udziału przedstawicieli spo- 
leczeńistwa łódzkiego. Najbliższe 
posiedzenie wraz z zaproszonemi 
osobami odbędzie się w dniu 1 
marca r. b. o godzinie 8 wiecza- 


łódzkim zostal | 


rem w sali rady miejskiej (Pomor 
ska 16). 


Z Kasy chorych. 


Kasa chorych otworzyła ostat- 
nio 3 apteki, a obecnie prowadzo- 


chomieniem czwartej, która też 


w najbliższym czasie zostanie od-' 
Ostatnio zawar-” 


daną do użytku. 
ta została umowa z aptekarzami, 
na mocy której recepty Kasy cho- 
rych traktowane będą narówni z 
innemi. Obecnie w toku są prace 
nad rewizją umowy z lekarzami, 


Z okolicy Łodzi. 
Zgierz. 
` Redukcja pracy. 


Z powodu trwającego kryzysu 
w przemyśle włókienniczym zre- 
dukowały pracę w Zgierzu fabry- 
ki: „Borst“ do czterech dni w ty- 
godniu, Przem. chemiczny w Pol- 
sce — 4 dni, Akce. tow. zeierskiej 
manufakłury — 4 dni, Lorenz i 
Krusze — 4 dni, Przedzalnia w 
Zgierzu — 5 dni, fabryka sukien- 
na b-ci Ernest — 5 dni i fabryka 
sukna Szydłowskiezgo — 4 dni. 


Dri, a “ndz. 850 wiacr. 


BUBLOKAT ORKA 


J ózef WĘGRZYN |, 
z ealkowftym ipt „tomaii toiri” 


zespołem 
Bilety z datą a 2 MAaTca są WĄŻnO s 


Bilety w kasle testru, 


zr 


GŁOS P'OLSKI 


Teatr i muzyka. 


Ostatnie koncerty. 

Niedzielny koncert popołudnio- 
wy Ł. F . O. był poświęcony twór- 
czości Mieczysława Karłowicza z 
okazji 13-tej rocznicy zgonu wiel- 
kiego mizyka. Koncert poprzedzo- 
ny był prelekcją niżej podpisane- 
go, który zobrazował całą twór- 
czość genialnego kompozytora, 
który mógł być, zdaniem prelezen 
ta jednym z polskich muzycznych 
wodzów teraźniejszości, gdyby ta- 
trzańska lawina nie skróciła jego 
życia. 

W nr. 38 naszego pisma omówi- 
łem w obszernym artykule dzia- 
łalność Karłowicza, co zwalnia 
mnie poniekąd od szczegółowego 
streszczania wygłoszonej prelek- 
cii. Po słowie wstępnem orkiestra 
pod dyrekcją Bronisława Szulca 
wykonała „Trzy odwieczne pieś- 
ni“, wypuszczając pierwszą pieśń 
„o wiekulstej tęsknocie* z niewia- 
domego mi nowodu. Prawdono* 


dobnie była przyczyna W każdym | tył rewolwer i przystawił lufę do 


bądź razie należało oznajmić m 
bliczności o zmianie programu, bv 
nie utrudniać jei orjentowania się| 
I nie skracać słuchaczom tej su-, 
my wrażeń, jaka mogliby osiag- 
nać, gdvby znali program: wie- 
dzieliby wówczas że „miłość nie 
jest śmiercią”, a „wszechbyt tęsk- 
nota“. 

Przedstawicielką pieśni była p. 
Janina Turczyńska, roznporządza- 
iąca mile brzmiącym głosem so- 
pranowym, bardziej donośnym w 
miejscach szerszej kantyleny, któ- 
rej twórca w pieśniach swoich jed 
nak poskąpił. 

Sam Karłowicz nazwał je pa- 
miątkami młodości, nie przywią- 
zujac do nich większej wagi. 
Wreszcie piękny koncert skrzyp- 
cowy miał świetnego tłumacza w 
osobie p. Stanisława Frydberga, 
który wzruszał swym rozlewnym 
szerokim liryzmem- w środkowej 
części koncertu. 

Poniedziałkowy koncert zawie” 
rał w programie 3-cią symfonię 
Brrahmsa, której wykonanie poza 
pierwszą cześcią. nieco chwiejną 
tchnęło życiem i rozmachem. Or- 
kiestra nasza czuje się wogóle dò- 
rze pod dyrekcją Grzegorza Fi- 
telberga, który wnosi tyle pier- 
włastków ożywczych w interpre- 
tację dzieła przy swym pozornym 
spokofu a zdecydowanej pewności 
swojej pałeczki, Odtworzeniem a- 
rfi „Ah. perfido!“ Beethovena nani 
Janina Turczyńska zdobyła sobie 
duży poklask. W śpiewie artystki 
widnieją niepoślednie przyrnioty 
muzycznej kultury I przejęcia się 
duchem utworu. 

Drugi solista wieczoru p. Feliks 
Robert Mendelsshon okazał się 
wiolonczelistą wielce utalentowa- 
nym. który. po za tonem ciepłym 
f miłym. posiada poczucie szla- 
chetne i duża wytworność inter- 


 pretacji, Wszystkie te walory wy- 
ne są intensywne prace nad uru- 


stąniły w wykonanym koncercie 
Dohnanyi'ego. kompozycji. która 
przyczynia się do wzbogacenia u- 
bozlej literatury wiolonczelowej 


nader korzystnie. W utworze tym 


traktowanym nawskroś symfonicz 
nie twórca, z dużą pomysłowością 
i prawdziwa troska uwzzlednił so- 
lową partje wiolonczeli, utrzymu- 
jąc ją w charakterze instrumento- 
wi właściwym, z pominięciem 
wszelakich tanich efektów. A przy 


tem cała kompozycja odznacza|, 


się szlachetnością nastroju. 
; F. Hal. 


Teatr miejski. - 


Dzisiaj świetna trazifarsa Svena Lan- 
tezo „Samson I Dalilla* z pp. Jaraczem, 


skim w rolach głównych. 


Obchów 10-lecla Teatra Polskiego, 


(Telefonem z Warszawy). 


Sala teatru Polskiego miała| tów, a mariawici w Zgierzi wysta |. 


wczoraj wygląd odświętny. © go- 
dzinie 8.15 przyby. prezydent Rze 
czyposnolitej Wojciechowski z ro- 
dziną i zajat miejsce w pierwszej 


nych zaś premier gen. Sikorski i 
marszałek Rataj r małżonką. Po 
lew ef stronie w lożach zasiedli po- 
słowie francuski de Panafieu, oraz! 
|ezechostowacki Maksa z małżon- 


Z m pośród sfer rządowych obecni 
byli min. Mikutow ški - Pomorski, 
podsekretarz stanu Simon, oraz 
dyr. dep. sztuki i kultury Skotnice- 


İnat nóż, podczas gdy pozostali 
idwaj z błyskawiczną szybkością 


|wania kościelne, 
Wernisówną, Wojciechowskim i Wybrań, 


„Czerna ręka" przy robocie. 


Bezczelny napad bandycki w śródmieściu. 


Przy ulicy Nawrot 24 znajduje| cl okryli go kilkoma poduszkaffi. 
się zakład fotograficzny Edwarda) Następnie jeden z bandytów zam+ 
Pippla, który zarazem jest właśŚ-| knął drzwi frontowe, poczem cą« 
cicielem wymienioneg odomu. Po-|ła zgraja przystąpiła do rabunku. 


nieważ jest on kawalerem, zakład 
jego i mieszkanie stanowią jedną Łupem bandytów pe objek- 
ubikację, podzieloną na dwie czę- bwlofożraticzny, 2 palta WA ' 
ści ścianką. Otóż onegdaj około Sranie 1 kapelusz, 
godz. 5 po poł, gdy Pippel był|, Nagle ktoś zapukał do drzwi 
sam w zakładzie, zjawiło się 4-ch frontowych, a napadnięty usłys 
młodych meżczyzu, w wieku od| SZAWSZY to, podniósł głowę. Lecz . 
20 — 24 fat, którzy oświatczyli, bandyci przystawili mu broń da 
że chcą pozować do zdjęcia fote. | SKToni 1 zmusili go do milczerffa, 
graficznego jeszcze z jedną panią| Banda opryszków szybko zrabow 
i poinformować się o cenę fakiego| wane rzeczy popakowała w toboł= 
zdjęcia. Pippel oświadczył im, że! ki b Po godzinnej „robocie opuśw 
pół tuzina pocztówek takiej grup-| 7a mieszkanie, nie zatrzymywa« 
ki będzie kosztować 6.000 marek.| 12 Przez nikogo, Napadnięty, prze 
onawszy się, iż nikogo w miesz= - 
kaniu niema, podniósł się i uwolnił 
z krępujących go więzów. 

Na stole Pippel znalazł kartor , 
fotograficzny, na którym u góry 
było napisane poprawnym châ- 
rakterem pisma „Pam. Czarną Rę= 
ke“, a u dołu tegoż kartonu „Mścle 
ciele Czarnej ręki". 

Prócz tego na stole znaleziono 
czarną maskę ! podartą macie» 
jówkę. 

O powyższem napadnięty za”. 
wiadomił 8 komisarjat, który wy* 
slaf na miejsce napadu funkcjońar 
wejścia frontowego 1 od szaty, —| iuszów policji, lecz ci, wraz z wyw 
Pippel oświadczył bandytom, że| delegowanymi wywiadoweami t 
klucze są u stróża. Wówczas na-|rzędu śledczego, na ślad bandy- 
pastnicy zrozumieli, że nie chce|tów dotychczas nie natrafili. 
on tych kluczy wydać i ponowili| Pierwszą wiadomość o napa 
groźby utrupienia go. Wobec tego| dzie podał już wczorajszy „Kurjen 
Pippel wydał im klucze. Wieczorny“. Przez pomyłkę błędw 

Aby uniemożliwić wszczęcie a-|nie tam wydrukowano nazwiska 
larmu przez napadniętego, bandy=-| ofiary napadu. (bi 

-0 


Zycie i sąd. 


Za obrazę w druku. 


Nagle jeden z przybyszów wydo- 


głowy Pippla, drugi zaś wyciąg- 


narzitciii na przerażoną ofiarę gru- 
bą linę plecicną obezwładniając 
go do reszty. 

Gdy napadnięty chciał wszcząć 
alarm, jeden z bandytów  zatkał 
mu usta chusteczką i zagroził 
śmiercią w raze stawiania opo- 
ru. Następnie bandyci rzucili ste- 
roryzowarnego Pippla na podłogę 
i zażądali wydania im klucza od 


E 


Sąd okręgowy w składzie se- | sprowadzeniu do dworu Frydrych 
dzłów | wiceprezesa s. o. B. Wit-| stawił opór policji”. 
kowskiego, Kozłowskiego i Rusz-| Sprawa ta początkowo była ros 
kowskiego rozważał: sprawe | ważaną 28 września 20 roku w są 
przeciwko Tadeuszowi Sulimier- | dzie gminnym w Tuszynie, gdzis —_ 
skiemu, właścicielowi majątku Go | Sulimierski skazany został na 1 
tygon, gm. Żeromin pow. łódzkie- |rniesiąc aresztu, od którego ta 
go, za umieszczenie w „Rozwoju“ | wyroku S. podał skargę apelacyj« 
notatki, ubliżającej Bolesławowi|ną. Sąd odwoławczy przekazał 
Frydrychowi i córce jego Stani-|sprawę powvższą sądowi akrę” 
sławie. treści nastepującej: zowemu, która wczoraj znalazła 


„19 września 20 roku o godzinie | Sig na wokandzie. 
7 rano przvszłi do mego lasu w ceļ Oskarżony na sprawę się nie 
lu rąbania drzewa i zbierania zrzy |Stawil. Frydrych bronił się tem, * 
bów mieszkańcy Wodzina. wy- że nie wiedział, że nie wolo zbie 
żej wymienieni". radny tm.Żero-|rać zrzybów. drzewa nie raąbżł 
min Bolesław, oraz córka jego | Zdvż była niedziela. Zresztą dzie» 
Stanisława Frydrych. Ostatni zi dzie miał do niezo dawno jug 
kijem w reku rzucił się na służą- |7łość wa wyznaczenie mu zbyt 
cego majatku (iotvgon. Andrzeja | wielkiera kontvzentu. 
Mysiewicza. który wołał o po-| - Świadkowie naozół zeznaniś 
moc. Rzucili sie oni również na zajte potwierdzili, wsnominając. Że 
rządzałącemo majatkiem. Stefana | S. odgrażał sie Frydrychowi. Sad 
Piechockiego. Radn$ F. doniero | skazał Sulimierskieyo na 10 dni a- 
po przybyciu posterunkowych po |resztu, a na zasadzie amnestii ka» 
licii ze Srobska uspokoił się. Przy Íre powyższa mu darował. (bip). 


Echa zatargu o własność kościelną parafiji 
marjawickiej w Zgierzu. 


wyższego majątku parafji marja- 
wickiej na nią samą. 
Ksiądz Pągowski, na ponówfEj 


Sąd cywilny okr. w Łodzi roz- 
patrywał ponownie sprawe wła- 
sności parafii mariawickiej w Zite 
rzu. Jak już podaliśmy. zabudo-| rozprawie. oświadczył, że ów mą . 
parafialne tu-|jątek kościelny w Zgierzu nabył. 
były| za swoje pieniądze, wobec czegć 
dotychczas zapisane na imię ks.| gmina nie ruóże mieć żadnych pre- 
Pagowskiego, Obecnie został om| tensii do odbioru obcej własności. 
usunięty z probostwa wskutek| Sąd postanowił sprawę DK 
znanego rozłamu wśród marjawi-fczyć aż do wyświetlenia. 
Gri$ęmąriawicką zastępował 
‘sze adwokat Kobyliński. 


dzież inwentarz tej parafii 


pili sadownie o przepisanie po- Yy 
Po trzecim akcie artyści Tra A a w imienfu artystów teał 
Polskiego zabrali sie na scenie. — Polskiezo p. Winiarska wręczył: 
Szyfmana wprowadzili cenny medal. przemawiał zaś fg 
na scenę aktorzy Ziemiński | Sle- mieniu aktorów p. Siemaszko. . 
maszko. Szereg przentówień roz-; Odeęrano „Pana Jowialskiegó! 
począł w imieniu związku artys="ze Stanisławskim w roli tytułowej 
tów scen polskich Kochanowiez, w wyborowej obsadzie z Lesz 
wreczaijac dyr. Szyfmanowi mia- czyńskim. Zelwerowiczem i Mgj-| 
no członka nadzwyczajnego zwią». drowiczówną na czele. 
zku artystów scen polskich. Na-, Po przedstawieniu dla osók 
stępnie wielki wieniec laurowy) sie u prezesa zarządu teatru Pol- 
zlożyli w imieniu związku auto-iskiego Edwarda hr. Krasińskiego, 
rów dramatycznych Krzywoszew specialne przyjęcie, k k J 
ski, Hertz, Grubiński i Nowaczyfńe i 


s 


” 


GŁOS POLSKI 


Dnia 26 lutego r. b. o godz. 2 1 pół po poł. nagle zasnął w Bogu, przeżywszy lat 31, nasz najukochańszy syn, brat, szwagier, 


siostrzeniec, bratanek i wuj 
| AE ; Í ` ` 


Wyprowadzenie drogich nam zwłok nastąpi w czwartek, dnia 1 marca o godz, 2 i pół po poł. z domu żałoby przy ul. Moniuszki 
„Ne 14, na cmentarz ewangelicki. 
f Na smutny ten obrzęd dla oddania ostatniej posługi zaprasza krewnych, przyjaciół i znajomych ciężkim ciosem dotknięta pozostała 


Rodzina. 


Pabjanice, dn. 26 lutego 1923 r. 240-1 


+ ropy 


Zarząd Łódzkiego Towarzystwa Plelęegznowania Chorych 


„ByKur Cholim” i Komitet „Uzdrowiska“ 


e 4 podają do wiadomości, łe w m, marcu J923 r. odprawione będą na A 
SSA M bożeństwa żałobne w synarodze przy Placu Wolncáci M 10, na które f 
BLE G krewnych i przyjaciół nleboszozyków zapraszają, a mianowicie: $ 


JĄ dn. | a godz. 1? i pół popoł,za b. p. Nachmnna Lewinsona 
1 12 w poł D-ra Mieczysława Lubińskiego 


SEZON 1922-23, 


„NG Orkiestra. Filharm. | KPB 
w. == y toii, =| ER 


Dnia 27 lutego r. b, zmarłą naszą matką 
B. P. 


Gustawa Edelszejnowa 


wdowa po Szymonie 


Zarzad | sekretari EA 
Piotrkowska M 79! S 


przeżywszy Jat 56 M TES D ROG as 
W niedzielę, dnia 4 marca 1923 r. 7 TEE z. g p i EE B pi 24 
r godz. 12 w poł, Wyprowadzenie zwłok odbędzie się dziś, we i H > i2 A ps 315 Pell: Siymiknawiasowet 
š ” . » SZ] 
sty Poranek Mozer (Lodowy) środę, t. j. 28 b.m. 6 g. 2 popol, z domu żałoby > Fi » Bi pół rano „ » Matrycegn Zylbersztajna 
WAGNEROWSKI* przy ul. Konstantynowskiej 22, o czem zawiadamiają EE: Pte JB NARRAR dej 
t przedzony lekei t i H + 11 » 12 i pół po poł, Rysia Rabiackiego 
| REESE cata Synowie. 1 1 Beta y A TAR konan w, 
e Dyrekria: va EA r -< G ż p rano >» «. awida BY ersztajna 
A $ 2 a 10 rano „ Estery Cnkier 
BRONISŁAW. SZULC NEW s 8 w 12 s fot: i bk Adolfa Gotdnerge 
Solistka t » > pół po poŁ „ „ Salomel Iindenfeldowej 
| i z + Pociągi przychodzące. „0  „ 12 w poł. = „ lrenki Zglbersstajnówn 
1 Zofja Ansrzejowska Rozkład jazdy. ae pE P baiak $ 05 z 2l 5 Ri pół LoC Karolka Hellera RZE 
- o Ą osoD. Z w wowa » b w poł. s D-ra L. Grossmana 
W programie: Utwory Wagners. Sosnowca i » 23 k ” " Matki Klssynowej 
Pociągi odchodzące: | 7.30 osob. z Koluszek, Katowic |E * 5 >» s +» + Józeľa Śmiłowskiego 
» W miedzielę, dnia 4 marca 102%'r. Sosnowca : 


6.00 osob. Koluszki 
7.15 posp. bezpośr. Warszawą 
9.05 osob. Piotrków, Sosnowisę: 


o godz. 4 po poł. ” 


A-s) Koncert Symfoniczny saa 


8.35 osob, 2 Krakowa, Katowic, kaos 
Skierniewice, Zakopanego 
10.55 osob. z Warszawy, Toma-| ER 


SEK 


Wszystkim, którzy oddali 


| Dyrskeja: 15.30 Kraków, Tomaszów oda ostatnią posługą 
+4 Bronisław Szulc zh 3 eiaa AW ardaoa, 15.00 osob, z Warszawy, Krakowa, jg B. P. 


Skarżyska, Katowice 
16.47 osob. ż Warszawy, Tomtaszo- b 
wa, Sosnowca 


Solata: Katowice 


Smidowicz.| 1350 osob. bee. Warszam, pota- Arturowi Krzenickiemu 


J Ózef 


(W ) czenie z Krakowem j i 12. 
j snakomity: planista 21.20 osob. Kraków, Zakopane RE Spr ME TAREE N eang peplauddm „Bóg: Sapias? 
e W programie m. in. Goldmark: Bywfe- Krynica, Tomaszów 22.00 posp. z Warszawy, Toma- 252—1 RODZINA. 
z pry Sebo meat Br ptT pa Kog-! 23.05 -osob. Zakopane, Kraków, szowa ; RPW zr OISE i 
j Katowice, Skarżysko; 23.55 osob, z Koluszek, Warszawy. = 


Snee e 
AREST TORRE aE 


W ponledziałok, dn. 5-go maró4 103% w 
o godz. 6,30 wiecz, 


20-gl Wielki Koncert symfoniczny 


Dyrekcja: 


Grzegorz Fitelber l 


Sollstka: 


Mielanja KURT. 


Słynna śpiewaczka Wagnerowskń: 


W programie: L. v. Beethoven: Sym- 
ionja nr. 5; Wagner; Scena końcowa 
% dramatu muzycznego: Zmierzch bogów; 
*Wagner: Smierć miłosna Izoldy z dra- 
matu mus.: „Trystaa i lzolda*. 


samme anni 
Bilety ma wszystkie koncerty do 
nabycia w gmachu Fllharmouji przy 
kasie M 2 od 10 — It { od 3—7; 262 


do Ameryki i Kanady 


wstrzymaniem smluraojl 
a Najbliższe odjazdy: 
g President Arthur 7 marcà 

President Fiilmore 


9. Jédyna rządowa linja amerykańska 5 


| «dzieln bezplatnie puenżernm informacji 
p! wskazówek, aby umożliwić Im prędkie 
$ soiągnięcie numeru rejestracyjnego przed: 


M kwietnia 
14 marca 1b kwietnia 


BRYLANTY, 


perły, złoto, srebro, zegarki, różną biźnterją 
stare gęby A Xe kupują: płacąmajswmienniej 


Stlap jail, 2. JlerSZkotm, róż piocrzowsciaj 


a mk mm RT MY WYG W PAADAT RTWA a 


TKALNIA zarobkowa 


(20 warszt. szer 36, 42 1 68 cali) 
przyjmie robotę. 8202—1 


Łomżyńska 14, przy N.- Zarzewskiej. 


Ogród owocowy 


w Juljanowie i Łagiewnikach do wydzierża< 
wienia. Oferty de administracji Jnlianewa. 


+ ra nak Tape 


„Wolne Żarty” 


interesy handlowa 


(Za wyraz 125 mk,) 


je sprzedania: cały szë 
reg majątków ziem- 
skieh, gospodarstw rol- 
nych, domów, willi, fa- 
bryk, młynów, interesów 
handlowych ma binro 
pośrednicza „Fortnna”= 
dg, Wólozańska 165, 
4-53, 935—1i-h 


al. ' 
ÉA ea nn > „oładakc a cH 


Kawaler 


lat 28, mający własny interew 
obrie prospertjący w day 
od 1917 r. g braka spajomości 
sroka w gelu matrymonialgym 
towarzyszki życia, z posagiam 
do 2 milj., która rechclałaby 
wspólnie pracwwuć w interesie. 
Rzoas trukroję serje. Ofurty 
wras B fotografiami Lorna 
składać dz pimią, plom" po 
„P. 5. 3176". Dystrscja zapew 
niona. 173—1 


Poszukuję 


| i 
stenotypistk 


i 


Wszystkim, którzy raczyli oddać ostatnią posługę 
R drogiej naszej matce i babce 
B. P. 

Jlelenie z Lipszyców Zibrachowej ] 


-ą siłę, stenograłującą biegle po pol-|| summana 
sku i po niemiecku, piszącą dobrze na 
maszynie i posiadającą odpowiednią 
praktykę biurową, 
miseh, Piotrkowska 140, 


Swetry i Jumpry wełniane 


w aajwykwininiejszem wykenania pó cenach 


serdeczne Bóg zapłać składają 
dzieci, wnuki I prawnuki. 


e: 


PA 


á 


W oswartek, dnia 1 marca 1925 n- 0 godz. 121 pół po 
w pierwszą rocznicę śmierol 

b. p, NACHMANA LEWINSONA 
sdbędzto się nabożeństwo żałobne w bynagodze przy Placu Wole 
ności M 10, na kttre krewnych, przyjaciół 1 znajomych zaprasza 


Łódzkiego Tow. „Bykur Choiim* I Komitet Uzdrowiska, 


poł, 


> tarzad 


E EAE ŁY! 
Ors 


Gorzelnia Modelskiego w 
Sieradzu poszukuje 


Połasowania 


zawodowców na wykorzystanie Wy- 
waru melasowego celem wytwarzania z niego 
potasu. Zgłószenia kierować do powyższej 
241—9 


gorzelni. 


Pracownia Kapeluszy damskich 


- L. DEMS 


Łódź, Piotrkowska 105 (w podwórzu). 


Przyjmuje wszelkie obstaltnki w zakres 
fachu wchodzące, z własnego I powierzonego 
towaru po cenach batdzo umiarkowanych. 


Franciszek Ra- 
8268 — 1 


| avs mA bp zamieszecaja w druku AA 

aztydkka dgyc tl 06 dk AA z 3 - Pierwszerzędny fachowiec tkacki 
znakomite aktualne ilustracje, m. innemi: Lewica W ę ora n 

t rzy pracy, marka polska i niemiecka, pomnik i Jo © h anac h o i cz posiada'ący 24 krosien 60—72” szer. | odpo- 
„generała, znakomity „numerus ciausus*, podpatrzó*| Pomorska £ jwiednie maszyny pomocnicze, poszukuje 


E EA | Ślni 
Pi ko wg wj oz Rorespondentkaj wspólnika 
ME Mp SEP STR A PY ANIE 


President. Harding 21 marca 25 kwietnia fabrycznych poleca 


George Washington %8 marca 2 maja. 
«fesident Roosevelt 4 kwietnia © maja 


= 
IiLNĘ 
Sensiorzza 3$. 40 | sra a 


LWÓW, Toisas 2 
a a (GI 


ważnie, 
it p. 


„GŁOS POLSKI” 
Łódź 
27 lutego 1923 r. 


SIZE 


Fronda:w skKarbowości. 


Wiadoma, że zarzad skarhowyj menty wzmocnić nadając im fir- 


cstatecznie zdecydował sie zasto- 
enwać do budżetu miernik złoty, 
Mie wracamy do meritum tej spra- 


wy. która tu już kilkakrotnie oma- 
wialiśmy. Stwierdzimy tylko, że 
ro doirzałej rozwadze, Rada- Tow. 
Fkoromistów i statystyków  pol- 
skich orzekła zanim jeszcze zapa- 


cła decyzja rady ministrów, że: 


mię senatorską. 

Otóż i ta firma nic nie dodaje 
powagi wywodom, które właści- 
wie usiłują przed czytelnikiem 
przesłonić fakt, że wszystkie prze 
widżiane tu uiermne skutki gospo- 
darcze działają w tei chwili w mo- 
staci najgroźniejszej pod wpły- 
wem waluty, pozbawionej mierni- 


„Szkodliwe następstwa chaosu goika wartości: 1) galopująca depre- 
spodarczego “dadzą się usunąć, alcjacja marki jest codziennem zja- 


interesy skarbu zabezpieczyć je- 
- A G 
dynię przez wprowadzenie rów- 


wiskiem; 2) tempo drożyzny jest 
niepowstrzymane — mimo, że nie 


GAZETA HANDLOWA 


Konferencja w ministerstwie 
skarbu. 


WARSZAWA, 27 lutego. (A.) 
W). W ubiezłą sobote odbywał 
się w ministerstwie skarbu dalszy | 
ciąg konferencji ze sferami go-! 
spodarczemi, poświęconej omó-) 
wieniu programu sanacyfnczo, 0- 
pracowanego przez ministra Grab | 
skiego, iakoteż rozpatrzeniu wy- 
sumiętej przez niego koncepci u- 
tworzenia banku  emisylnego, 
przed- osłąznieciem  równowasi 
budżetowej, a to celem puszczenia 
w obieg ze wzgledów wosnodar- ! 
czych baknotów złotych, zabez-* 
pieczonych Kkruszcem | wysoko» 
cennemi walutami. Zasadniczą 
funkcją tych banknotów. przed 


„GŁOS POLSKI" 
Łódź 
27 lutego 1923 re 


Franki szwajc. 8750—8300 
Marki niem. 2,10—2.05 +34 
Kor, czeskie 1550—1309 
Korony austriackie 0,65—0,68 
Lirv 2200—2250 

Le e rumuńskie 190 
Milionówka 1800 

Wiedeń czeki 0,68 

Berlin czeki 2,05 

Ruble złote 6,500 

Ruble srebrne 15,200 


P. minister Grabski. odnowia- 
jąc na zarzuty mówców. udawa- 
dniał. że miernik złoty, oparty na 
cenach hturtownych. przyczyni się 
w decyduiący sposób do stabiliza- 
cii budżetu, 

Dalszy ciag konferencji odłożono 
na później, 


WARSZAWA, 27 hitego. (Tele- 
fonem). O sobotniem posiedzeniu 


GDANSK, 27 lutego. == (Teledr, wł. 
„Głosu Polsk.) — Na dzisiejszem zd 
braniu giełdy gdańskiei notowano: 

Warszawa 46,15—48,37 


Mów 


Drzedowa miela gdanska, go 


rocześnie z reformą skarbową jed| zanikła walutowa premja wywo- 
nolitego miernika do dochodów i| zowa, lecz przeciwnie wciąż wzra 
wydatków państwa, jakim byłby | sta; 3) kryzys przemysłowy i bez- 
ztoty polski", Jeśli zważyć, Że po-: robocia fuż się groźnie szerzą. bo 


nadaniem im charakteru p.awne*; nego kredytu w życiu gospodar- 
go środka płatniczego, młałobyiczem i przygotowania reformy 
być wznowienie normalnego kre- | walutowej. 

dytu w życiu. gospodarczem ii- Sen. Brun dowodził, że miernik 
przygotowanie do reformy walu; złoty odbije sie bardzo uiemnle 


przedstawicieli sfer gospodar-| Marka polska 4337--49,15 »Oł 
czych w min. skarbu dowiaduje- Nowv-lork 29,104,57-»27.504/85 MÉ» 
my się następujących szczegółów. Londyn O O O 
Min. Grabski mówił, że bank emi-|. Paryż 1.776,5—1,78545 p 
sł - Szwajcarja 46,13-—46,57 ze 
syiny wprowadzi nowy środek Holandja 8.802,03—8.840,07 
płatniczy dla wznowienia normal- r 
in 


Drzętowe nofowania w Berliole, 


_ Zamknięcie giełdy ton 
BERLIN, 27 lutego. (Teledr. własny” 


"lad ten jednoczy obećnie sfery; 


rządowe, szerokie koła centrowo- 
lewicowe sejmu oraz przedstawi- 


cieli nauk? ekonomicznej, to po-i 
wiedzieć należy, iż miernik loty rachunków wkładowych w zło- 


już powagę rzeczy osądzone 
co uunls opinio. 


ma 
Pra 


fstota marki uniemożliwia kredyt 
Í pozbawia przedsiębiorstwa prze- 
mysłowe środków -obrotowych: 


4) bez zaprowadzenia w bankach 


tych polskich wkładcy wciąż tra- 
cą i dlatego lokacje maleją. Dłuż- 


repułę, jest fronda tak ZW: „sfer niesłychaną lichwę i dlatego po- 


sospodarczych', a osobliwie sier 


bankowych. 


Gwałtowny i jaskrawy wyraz 


tel 


“a Senator. Taki podpis nosi at-| wnych środków technicznych, bę-| 


e] frondzie: dał w artykule W|o ustabilizowaniu marki papiero- 
„Kur, Warsz.“ p. Stanisław Karpiń | wej bez zastosowania do niej pe-| 


życzają sobie głównie na cele [i- 


chwy i spekulacji; 5) nikt, mający | dzenia ustaw podatkowych. Z: nach hurtowych. nie pokona dro- 


zdrowe zmysły, nie może marzyć 


j 


towel. 

Senator Karpiński wyraził imie | 
niem zwłazku banków obawę, | 
czy mierni? ten da się pogodzić z | 
operacjami finansowemi. Pozatem ` 
popierał on bardzo gorąco zamie- 
rzenia ministra, zaznaczając. że | 
naprawa skarbu jest możliwa tyl» | 
ko wówczas, gdy instytucje usta. ' 
wodawcze zrzekna się na pewien 
czas swych przywilejów na rzecz | 
ministra skarbu, celem przeprowa 


wielkiem uznaniem” wyrażał się, 
sen. Karpiński o projektowanym / 
podatku od obrotu, który przysno- 
rzy skarbowi znacznych docho- 
dów. 

" Pozatem przemawiali senatoro- 


dać, że jest zarazem dyrektorem | reformy waluty; 6) banki państwo) wie Brun I Edw. Natanson, wy- 
banku i prezesem związku Dan-|vę nie moga uciekać się do tak 


ków. Te jego kwalifikacje tłoma- 
czę. dlaczego z taką żarliwością 
zwalcza metodę miernika warto- 


projektodawca. reformy, nielojal- 
nie wykroczył przeciwko orzecze 
niom konferencji styczniowej b. 
ministrów (do których sam p. Kar- 
riński należał). 


W chwili, w której ogłoszony 
został program naprawy skarbit. 


rzuca p. senator opinji cały szereg 
alarmów, mających z góry podwa 
żyć zaufanie, do zaprojektowa- 
„nych reform! 


chaosu monetarnego! Wysuwa 
sześć pytań, będących rzekomo 
przedmiotami sporu, a naprawdę 
dążących do tego, by największy 
pesymizm zakradł się do nastro- 
jów społecznych. 


Z pytań tych, kwestjonujących 
słuszność teoretycznego miernika, 
płyną następujące wnioski: 

1) miernik spotęguje depracja- 
cję marki, 2) przyśpieszy tempo 
drożyzny skutkiem zaniku walu- 
towej premji wywozowej, 3) spro 
wadzi kryzys przemysłowy i bez- 
robocia, 4) przy wprowadzeniu 
złotych polskich do banków narazi 
wkładców na straty przy zwyżce 
marki..a dłużników na niemożliwe 
do pokrycia straty przy zniżce, 5) 
jeśli zaś można markę ustabilizo- 
wać. to poco stosować złoty 
wskażnik? 6) banki państwowe po 
winnyby zamiast stosowania kre- 
dytu w 'złotych teoretycznych na- 
śladować asekurację kredytową 
Instytucji prywatnych, które pobie 
raja od dłużników specjalną staw- 
ke walutowa. , 

"szystko było już powie- 
dziane w dekłaracji zw'ązku ban- 
ków. Teraz postanowiono argu- 


Czytajcie Kurjer Wieczorny. 


lutowe* do wkładów, choć prze- 


Zapowiada dalszą 
deprecjację marki | powiększenie 


e w rz, e 


zw. „stawek walutowych“, albo- 
wiem jest to pobieranie olbrzy- 
mich procentów, 


ści. Obrona miernika jest podług | przez się dowodzi, iż ci kredyto-! 
niego demagozją. A więc droge | biorcy upfaw 


demagogji skarbowej obrała rada! 


ministrów! A p. minister skarbu. |czą się pytanie, dlaczego banki nie sprawie wywozu jaj, nadzwyczajny 


co samo już 


— 


i 
iają spekulację na 


wielką skalę. Tu jeszcze nastrę- | 


|wpadły dotychczas na trafny po-. 


mysł, aby stosować „stawki wa- 
| 
cie wkładca stale tracił przewa-! 
żną część kapitału, a jakó rekom-| 
pensatę otrzymywał aż... 4 proc., 
gdy bank od dłużnika pobierał od 


120 do 200 proc.? 

P+» senator i prezes związku bañ 
ków Karpiński chce, aby sanacja | 
waluty dokonała się „pracą i rozu-| 
mem“, nie zaś przez powierzanie! 


jej „opiece publiczności“. Pracą i! 


rozumem? Widzieliśmy tę pracę | 
handlarzy waluty, która jeśli nie! 
w całości, to w znakomitej mie- | 
rze, przyczyniła się do obecnego 
stanu marki. Widzieliśmy ów ro- 
zum bankierski, który, ilekroć 
przenosił się na teren działania mi 
nisterstwa skarbu, zawsze zawo- 
dził, ale odzyskiwał instynkt za- 
robkowanlia na marce, gdy cofał 
Się ma... z góry przygotowana po- 
zycję odwrotu, t. j. do kierownic- 
twa bankiem. AG 

Właśnie w tej chwili trzeba na- 
koniec powierzyć sanację skarbu 
opiece sfer bezinteresownych, któ | 
re, jak ktoś już słusznie powie- 
dział, na usunięciu miernika zło- 
tego nie mają nic do zarobienia. — 
Miernik ten może wywołać prze- 
mijające wstrząsy, bo każda re- 
forma je powoduje, lecz miernik 
jest i logicznie i ekonomicznie je- 
dynie usprawiedliwioną ewolucją, 
jako wstęp do złotego realnego. 

Fronda bankierska ani fronda 
prawicowa nie zburzy już tej re- 
formy! 

St A. Kempner. 


powiadając swe zastrzeżenia co 
do projektu ministra. 


— 0o 


WALKA Z DROZYZNĄ JAJ. 
WARSZAWA, 27 lutego. (Tele- 


[fonem od naszego korespondenta). 


Wobec różnych wiadomości w 


komisarz do walki z drożyzną o- 
świadczył, że dla walki z drożyzną 


jaj w ciągu najbliższych 6 tygodni 


nie będą wydawane żadne pozwo- 
lenia na wywóz jaj, a i po świę- 
tach ilość eksportu tego będzie 
bardzo ograniczona. Eksporterzy 
będą obłożeni opłatą wywozową w 
wysokości 60 proc. różnicy cen 
między rynkiem naszym i zagrani- 
cznym.  Dewizy, pochodzące z 
eksportu, będą przekazywane 

P. K.K P. 


Rynek pieniężny. 


| Glełóa warszawska. 


Gotówka, 


W dniu dzisiejszym na warszaw* 
skiem zebraniu giełdowem tendencja 
dla wszystkich walut 1 dewiz nieco 
słabsza. 

Papiery dywidendowe bez zmiany 

Dolary. Stan. Ziedn. 46730 — 46270 

Dolary kanad’ 47000—46500. 

Franki fr. 2.875—2.850 

Marka niem. 203—1.90 

<zęki i wpłaty. 

Belgja 2492—2488, 

Berlin 1.92— 1.88 

Gdańsk 192—188}. 

Londyn 215060 —210940. 

Nowy Jork 45750— 45270 

Drobne dolary 45689— 45225 

Paryż 2884—2856. 

Praga 1560 

Szwajcarja 8590-8510 

Wiedeń 67.50—66,50 

Włochy 2250—2200. 


Listy zastawne. 


Miljorówka 1715 

4 i pòt proc. listy zast. zlemsk. za 

rubli 2700—2650. 

4 i pól proc. list. zast. ziemsk. za 

marek 58,75. 

5 procen. obl. m. Warszawy 375. 
Akcje. 


Bank Dyskontowy 56.000 

Bank Handlowy 7100 

Bank dla handlu i przen. 14500 
Bank przem. Iiwowskich 4975 
Benk zachodni 58060 x 
Bank zjedn, ziem pol. 12750 
lignk sp, zarobk. 18750—1830%) 
Wildt 15000 


100 


100 


Cukier 485000 
Firley 15100. 


7 
| 
| (Częstocice 166000 


maa mać 


; z „Głosu Polsk.“), Na urzedowej gietdzie 
na życiu gospodarczem kraju; zga berlińskiej notowania były ostał 
dzał się na stosowanie tego mler- |ge 
Warszawa 48,0 


nika tylko do podatków, ubeznie- ; sł. 
ezeń | kredvtu długoterminowego. | - BD ASB "ATR 
Sen. Karpiński w imienin związ- ondon 108,4%5,12—107,016,88 
kn banków oświadczył. że jedyną sryż 1.501,11—1.508,48 
drogą ratunku dla skarbu jest, aby fedeń 51,77—51,95 
przejął na pewien czas przywile- 


Prada "68,772—371,6R + 
Włachy 1087.27—1,09%2, 
je izb ustawodawczych co do 


Belaian 1.216,95—1925,05 


wprowadzenia podatktów. Budapeszt 7,38—7,72 vae 
P. Edw. Natanson zwracał t-| Szwaicaria asie" Raa: 
wagę, że miernik oparty na ce-| Helsingfors Gl z sar 
Sotia 129,07 — 1350,5: 
Holandia 8.937,52—0.01248 „ge 
Żyzny. Christjania 4,150,62—4.160,58 A 
P. Adolf Perec powołując się na Kopenhaga AOTEA a y 
powagi naukowe dowodził, żej Șztokholm So ia esasa Y 
miernik złoty utoruje droge przy- Buenos-Aires 8.422,47—8 471,15 
szłej walucie polskiej i wzywał| Tokio 10872,75—10.927,25 a 
min. do wprowadzenia jego proje- Rio de Janeiro 2,595,50—82.606,50 
któw jaknajprędzej w życie. Dal-|. psk dał jęz daj or 
sze obrady odłożono do końca bie <à P de 
zk ża fioorzędowe notowania w Rettinik; 
Poalełda. >] 
Peji BERLIN, 27 tutego. (Telegy. wtasnyy 
AAE 113000 Po zamknięciu giełdy, notowania b 
Lilnop 8100 następujące: 
Modrzejewski 81000 Warszawa 46,00 
Ostrowiec 75000 Marka polska 48,00 
Karasiński 16000 A Nowy-=lork 22500 i 
Zieliński 33000 Londyn 16,009 ag 
Rudzki 47500 Paryż 1398 
Starachowice 45250 Praca 687,50 
Parowozy 11800 Włochy 1085 55 
Zawiercie 1825000. Belgia 1215 T 
Zyrardów 170 090 Szwaicarja 4,227 ie 
Borkowski 8850 Helsingfors 625 i 
Hurt 8900 Holandia 8.909 
Jablkowscy 13200 €hristjanja 4.157 ta 
Zegluga’ 4850 Kopenhaga 4,585 M 
Haberbusch 29500 Stokholm 5,982 sl 
Natta 7500 Hisz panja 3,525 = 
Nobel 18000 Tendencja spokojne. la 
Cedola giekly pienieżnei w toddi. | pońrowe notowania w Zarycna« 
Łódź, dnia 27 lutego 1925. teci m, 
Dolary St. Zjednoczonych (gotówka Zamknięcie. ie 
w płac. 46000, w Żad. 46500. ZURYCH, 27-go lutego. (Telegrafe 


M 


Dolary St. Ziedn. 
45500, w żąd. 48000. 


(czekl) w płac.| własny „Gł. Pols.*) 


i Warszawa 0,0105 ug 
Franki belgiiskie (czeki) w płac. Nowyelork 5.52,52 ud 
2480, w żąd. 2490. Londyn 25,7 


Raryż 32.05 , 
" Wiedeń 0,0074,28 
Praga 15,75,25 


Franki francus kle (gołów.) w płac. 
| w żąd. 2860, 
Franki francuskie (czeki) w płac. 


Ga F 


2870, w żąd. 2375. Wiochy saTg a 
Franki szwaje. (czeki) w płac. Bo rilat 0,18 z 

8700, w żąd. 8725, w tranz, — Sofia 5,10 ; a R. 
Funty ang. (czeki) w płac. 212,000 Holandia 211 

w żąd. 21,000, w tranz. Christianna KE 

str. (czeki) w płac. 0,87, Kopenhaga 10575 

w tad OTAD. ENE U Stokholm 141,85 
Korony czeskie (ezekl) w płace- pachną: z 

nia 1960 w żąd. 1370, tranz, —. Konstkutynao0! 530 |g- 
Marki nlem. (got.) w płac. 1.90, Berlin 0,0237 

jw żad. 2.00, tranz., — . - 


Mark! niemieckie (czekī) w płac. 


1.95, w żąd. 2.05, w tranz, Torebki, pończoch; 


wroc, w płac. — — w żąd.| __ galanterię męską c 
Nienrzędowa gielda Warszawska, na raty > 


A. Grabowiecki, Dzielna 2. 


Proszę sie przekonać: 


Maiowszo kanelasze damskie” i 


na sezon wiosenny po cenach, 
najtańszych poleca egzystujać 
od r. 1880 fabryka 


CH. BIRKHAN, Warszawa 


ul. Bielańska Nr. 17, =+ 
(wejście z bramy.) 


Telefon 288-96. 


Wczoraj na warszawskiej giełdzie 
nienrzędowej notowania były następu- 
jące: 

-Dolary 47.000 

Funtv 220000. 

Franki 2900 

Marki niem. 2,05 

Ruble złote 2660000 

Ruble srebrne 15600) 

Bilon 6300 


Giełda nienrzodowa w m. tadi 


Wczoraj na nieurzędowej giełdzie 
w m. Łodzi tendencja byla słabsza, 
Obroty średnie. 

Płacono: g 

Dolary 46,500—46,759 

FEumty 215,000—23%0,000 

Franki tr. 2850—2900 

Franki belg. 2550 


806971 


qłarszy człowiek z di- 


{noszenia drobne | zę reems mosni 


8 l GŁOS POLSKI NY. Ds 
iurowej, byleby zaraz. 
|Łastawe ofertv do „Głos 


AiR RACHUNKÓW BEE. 


n e, Ie—"-pp 

t epa? i wychowani 

(brut O) kę wyraz 100 mk. gechnik budowlany z 4-a 
qekota lezytsów, Piatr=l! letnia oraktoką I 5-ma 


E Towa 10, Fran-|Remestraml szkołę hido- 
Tirs ansielski, niemiac-| Wianei poszukuje nnargġ. 
ki. Ordaniznie sie nowe|Oferty mod „Technik 
ffn. Za Opłata miesiecz- budowlany”  245—5 po 


na. Zapisy ad 4—9. Prof. 
R apia pavaner Jekcie Eo osz $ 
prywatne franc., andiels 
ozorca ze znajomością 
po dzień 31 grudnia ża r. i Gabi łotra orora z zaiomośi 
szukiwany, ul. Pomorska 


Mk. } Mk. f. LIT korespon- 


szawskledo udziela leke ftuezerta Ptinikowa 
il pojedyńczo lub kompe| | przyfmnie zamówienia 
etami. Wiadomość ul./nań miejscowych i przy- 
akóba M 77 między Ś|lezdnych. Plotrkowska 


204,506,793 
62,695,156 


Raciunki z Oddziałami 
Różne rachunki A 


N 60. 238m5-PZ 
dencji, pisania na ma- anlenka znalaca krój 
Gotowizna w kasia . 202,010,102 Kapitał zakładowy . . 300,100,000 | — zo Labiński, Piotra p i szycie potrzebna do 
= „ Polsk, Krajowej Kasie Pożyczk. 87,564,8.6 Inne rezerwy . s = 15,954,396 | — |kowska 79,  287—1—n aaner meg 
z ” Pocztowej Kasie Oszcządności . 18,367,641 Wkłady i ə É 574,029,312 "= nstitutriea (dinlóme de m ac 258—1-pz 
Dewizy i pieniątze zagraniczne. - å 399,695,218 Redyskonto weksli . . 548,060,641 | = l'Université de Nancyt) oma mam 
Papiery procentowe własne i ć z 19,644 794 Korespondenci „Loro“ F 2,027,988,356 | 15 enseigne d'apres ła nati po zaŁać 7-1 
Weksle zdyskontowane . ` . „| 2,796,307:013 Korespondenci „Nostro” a 1,878,080,127 | 09 igo oa ea an o E 751 > 
à , 432,778,497 |52 |Konstantynowgka Ne 18,]m 20. nyun 275—1-pz 
Kórespondenci „Loro“ . š . 12,728,199 Procenty i prowizje . 78, |dans la cour I entrée, 
Korespondenci „Nostro* 5 : 3 «| 1,444,640,420 Różni za inkaso  . ś KED SEN <= I étage gauche. 270-1-n Doniesienii rozmaita. 
rę kiM batena A ° , REŻ Różne rachunki s B8,072,40 tudent Uniwer. War-| (Za wyraz 100 mk). 
ńkrso weksli . : A $ « . ,974,097 


Ta pp. U P. Szczygłel-| M 132. R22—10-6 
w skiego, MOM. gedy prywatne dla in' 
=: Kde msela malema x teligencji. Zw wj 
nna A | main ` ti, łaciny, fizy ska 4, prawa ofleyna, 2-¢ 
5,565.792,004 ) 5,566,792,804 |67 |zoków. Kilińskiego baj 5, piętro. 521 1--2—4 

m | 2 |(druda brama). _ 117—2 mm — 


q [z Szkoła przy. ul 
Piolo pataki Auczycie Cegielnianel 54 rozpo 

filolog polskiego I ła-|czyna dnia Sqlll komplet 
letnv. Nowo Targowa 28, tańców nowoczesnych 
A. Kestenberg. 81—5-1 wyłącznie dla chrześci: 
Kono 1 sorral (et Zapisy tamże wę 


Kupno i sprzedaż, |g zyje; ZP od $ 


do 8 lo 8 wiecz, 154 -2d 
(Za wyraz 125 mit.) Ae EZR RAA 


upimy około_5000* kilo Lokale imieszkania. 


Kro kolczastego, mo- 
| być lichy, używany, (7% wyraz 125 mk.) 
k demobilu. Oferty z ce- ch młodych inteli- 
nami prosimy przesyłać gentnych ludzi poszu= 
do Polsko » Amerykańs-|kuje pokoju umeblowa 
kiej Wytwórni Wyrobówjnego w śródmieściu w ce- 
Cement - Budowlanych,jnie 150 tysięcy marek 
Turek, skrzynka Ri Oterty pod „A, W.* do 
EB wa N 28, 116—2-k „Głosu", 187—3—m 


radzimy nie czekać, teraz tanio kn- 
pić można u firmy Szmechel i Roz- 
(> Łódź, Plotryowaka 100 1 fllja 
60 palta damskie, auknie, Bpóde 
iont, bluzki i bieliznę. 1718-2 


724— 
PERIA VIE TCOPOC O GTW, 
sza do pisania z wi- NS mężczyzna poszt 


docznem pismem $ RZ kują pokoju umeblo= 
ldan, Sienkiewicza ?|wanegoą przy inteligent. 


50 1, Cennik płac minimalnych "— A= w okolicy Widzewa. O- 


Sala Filharmonji 
(Dzielna 20) 


Dziś o g. 8.80 wieca. 


Arkadjusz g4ęć RA 
z udziałem artystów: SABUROWEJ, RAICZ i ISROLDOWA. 


Szczegóły w programach. Szczegóły w programach. 
Wieczór wyprzedany 


W PIĄTEK, gż9%5s* Drugi i ostatni Wieczór 


„Arkadjusza AWERCZENKO 


z udziałem artystów: SABUROWEJ, RAICZ i ISKOLDOWA. Lt, [| 
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